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Walka partyzantów chińskich z Japończykami. 

STAN OBLĘŻENIA w MANDŻULI 

Ceny 
P r z . d t e k i t a i 

z a w. mim 1 t a m . « t r o n » 5 t a m w 

t . l c i e i . 4 0 gr* a e k r o l o g i 2 5 gr- i w y . 

• ł a j n a 1 5 f r . s t r o n a 1 0 ł a m ó w , d r o 

b n a 1 2 gr t a w y r a z , d l a p o s z u k u j ą 

c y c h p r a c y 1 0 g r . ; n a j m n i e j s z e o g ł o s z ę -

a i a 1.2C tt: d l a b e z r o b o t o 1 zl 

O g ł o s z e n i a d w u k o l o r o w e a 50 p r o c . 

d r o ż e j ; o g ł o s z e n i a z a g r a n i c z n a i t r ó j 

k o l o r o w a • 1 0 0 p r o e . d r o ż e j . 

Z a t e r m i n d r u k u a d m i n i s t r a c j a n i e 

o d p o w i a d a - P f t O N r 6 8 0 0 9 . 

N o w i k i e r o w n i c y k o n c e r a i 
Kreuger a. 

Sowiety zaprzeczają.. 
Moskwa 18 marca (Teł. wł.) W M W d y n u o walce pomiędzy strażami 

dżuli, mieście 

-nrzpiecma trucizna, jp .roleto «k», 
n a f t a l i n a , używana P < ^ j * Zosta ł , 

ly ły wypadki śmierteln^ , « ud , l a „ , 
n dzieci, k tAre *J < 1 C ' V A n ^ J ' -

i n #» i t vm «Vrw I k i nlTl. 
mej tym środkiem, 
u zatrucia nleeły 
ha mała pociecha. ^ 
ijąc* sa pary ben"" 
izy skatek jest tylko 

dyrektorjat w Kłajpedzie. 
e ną tan ie p e r f u m y . * ^ J ^ 

kt<^ 
nirr*1 

rh migdnłów nadaje 
atakujący system 

onaolu dodaje się r o w n ' l , 
i"tom do czyszczenia ob«*fl 
) trzeba chyba dodawłAfc 
ezniejsza a | te jady dl* " 
mych. 

Podsłucha"' 
W s z k o l B 

uczycleb — Wyob" 
• *e Drzcz las. n a * ^ 
bandyci. Jeden z nich u % 
)vę i Ja wałę sic na 
Co sta/oby słc potetfj 
>'y Antos : — Na dru^ 
V S Z k O ł y , 

na 6 mie-
demonstracji 

położonem na pograniczu wieckiemi a japońskiemi na granicy sybe-
mandżursko - sowieckiem ogłoszono stan ivjskiej. Dotychczas nie było ani jedne-
oblężenia. Pod miastem toczą się walki ' 

ao- ąo starcia między Japończykami a straża-

partyzantów chińskich z japońskiemi od
działami. Lada chwila oczekiwane jeat 

nadejście posiłków japorwktrh. 
Sowiety zaprzeczają informacjom z Lon-

H P sowieckiemi 

Obniżka płac w hutnictwie żelaznem. 
Układy rozpoczną się w kwie tn iu . 

Katowice 18, UL (Od wł . kor.) Zwią-

Detnarche posła P a t k a 
w sprawie zamachu Judy Sterna. 

Moskwa 18. H I . Poseł polski w Mos-

p l a n o w a ł w Kłajpedzie dyrektorjat, 
• w . . . ^ p ^ t y w • 

Kla ta : 1) Toliazus,2) Kadgiehn 1 3 ) Reisgi 
Niemczech. 

złożony • samych Litwinów, 
Od lewej strony kn prawej członkowie no-

LOOIKA. 

Tatusiu. Jak wdĄs 
/ca, k tóra jes/t odwt *T" 

Nfe w iem. Stawia 
a kt6re nie mogę 
bv ł cm w twoim w 
/Ie. y' 
Intern też teraz " 

PRZYTOMNOŚĆ « 
vaj złodzieje zakradł ' 5 

i 
z 

h a ł a s u 
ciemności odzywa 

Pikus, piesku kocha i j , . 
Prędko Antek, 

cz do drugiego. 

* . . plany 
C l 8 "Prawie długów wojennych Europy. 

K u W Z j c ^ 0 . l ° d w l * k o f ' ) A m ba europeiskiemi w sprawie długów wojen. 
'K. inister • . i 7 C a i ? n y c n w ^on^y- ny* 1 1 i reparacyj jeat Jeszcze przedwoze. 
1 y

 1
 A n l r ' M e l l o n 1 ) 0 ( 1 ś n e > S ^ t o r Kobin 

i m - * dosyć sceptycznie 

, ' C a ? C ^ n y c h W " M . V -
' z Anir M e I l o n m D 0 d 

Ukicb a t d ł u * 0 w -
" W e i f 1 1 Politycznych 

" ^ ^ w z państwami 

kwie Patek zwrócił się z polecenia rządu 
polskiego do zastępcy Komisarza Spraw 
Zagranicznych Krestińskiego z żądaniem 

podania szczegółów 
związanych z komunikatem sowieckim z 
dnia 10-go marca o udziale obywateli pol 
skich w zamachu Judy Sterna na von 
Twardowskiego. Rząd polski pragnie ze 
swej strony 

przeprowadzić również dochodzenie 
w tej sprawie. Zastępca Komisarza Spraw 
Zagranicznych ma udzielić odpowiedzi na 
demarche posła Patka. 

zek Pracodawców wypowiedział z dniem 
30 b.m. zarobki w hutnictwie żelaznem, do 
magając się 

obniżki 25 proc. 
Termin układów ma być podany v/ naj 

bliższych dniach. Jak wiadomo obecnie o-
bowiązujące stawici plac zostały orzecze
niem Komisji arbitrażowej przedłużone 

do końca marca r b. 

Ivar Rydbek i inżynier Krister Littorin, 
dwaj najbliżsi współpracownicy Kreugera 
objęli funkcje kierowników olbrzymiego 

koncernu po tragicznej śmierci swego 
szefa. 

W niewoli u indian. 

zapatruje się na możliwość pomyślnych 
rokowań z Europą. 

ątOu 

, nici, potracił jak* ^ ^ W i ^ t 

" k ^ i z f f . ^ n y c h . 
^ J 0 W europejskich be-

n a rok 1^ 

Zatrzaśnięte d r z w i . . . 

'migracyjne do Stanów jednoczonych 
dą wpuszczani 

ty|ko wyjątkowo. 
Wszystkie obowiązujące obecnie kwoty 
poszczególnych krajów będą albo 

całkowicie zniesione, 
albo bardzo zmniejszone. Nawet imigra
cja z Kanady i Meksyku będzie ograni
czona 

Pułkownik Fawcett, znany etnolog angiel
ski, który w roku 1925 zaginał w puszczy 
brazylijskiej przebywa od siedmiu lat w 

niewoli o dzikich Indjan, nad górna 
Amazonką. 

Echa wstrząsającej zbrodni w pociągu. 

Proces zabójców kpt. Łopatki i sierż. Brojka. 
Równe, 1S marca. W sądzie okr. roz

począł się proces o zamordowanie w no
cy na 2 maja ub. r. kpt- Łopatki i sierż. 
Bro jka z 50 pułku w Sarnach. Oskarża 

^fcenia w państwie Forda. 

Zgon nieszczęśliwej 
of iary zbrodniarza. 

świętochowlce. 18 marca. Wczora j 
w nocv 

zmarła w szpitalu 
w Sosnowcu 6-letnia uczenfea Erna Pa-
siokówna. jedna z ofiar aresztowanego 
w tych dniach Wiktora Ceglarka. 
bestjalsk eco zboczeńca, letóry uderzył 
k i jem dębowym tę dziewczynkę w gło
wę, wskutek Czesio doznała ona załama 
nia czaszki. 

Syn „kró la K o d a k ó w " 
w y r z e k ł s i e s p a d k u . 

podprok Stecki. Na ławie oskaraonych 
zasiedli: Stanisław Zyzek, lat 32, sto
larz i handlarz nierogacizną, wielokrotnie 
karany za oszustwa, st. szeregowiec w re 
zerwie, Aleksander Dunaj, lat 22, rolmik, 
karany za drobne kradzieże, Bazyli P u . 
hacz, l. 27, rolnik, wiele razy karany za 
kradzież, Konrad Hrobczyk, \. 28, b. ka
pral z piechoty leg jonowej Piotr M ik j -
ciuk, L 83, ojciec czworga dzieci, starszy 
sierżant w rezerwie i właściciel 29-hekta 
rowej działki wojskowej, raz Franciszek 
Sapicki, 1. 47 kierownik pociągu osobowe 
go, w iotórym dokonano zbrodni. 

Oskarżeni, z których pierwsi trzej 
okuci są w ciężkie kajdany, 

zachowują się zupełnie swobodnie i nie 
okazują zdenerwowania. Powołano do 
procesu 53 świadków. Bronią z urzędu 
adwokaci Weissb|ut i Oderczenko ponad
to adw. Fuchs i Czapliński z Warszawy. 
Jako powodowie cywilni występują kpt. 
Małek im. skarbu państwa i p. Marta Ło 
patko, wdowa po zamordowanym, im. 
swojem i 8-lemiego yna. 

Po formalnościach wstępnych sędzia 
Krzesiecki odczytał akt oskarżema, któ 
r v zarzuca czterem p ierwszym utworze 
n'e 

bandy zbójeckiej 
pod przewodnic twem Zyzka, napad na 
wiozących pieniądze na wypłatę żołdu 
w watronie pociągu osobowego na prze-
s u z e n i Chały—Sarny, zamordowanie 
sierżanta Brojka i kpt- Łopatk i i zrabo 
wanie 4 tvsiecv z ło tych (pozostałych bo 
w iem pieniędzy w oddzielnej tece. któ 
ra podczas wa l k i spadła pod ławkę, ban 
dyc* nie zauważyl i ) i obrabowanie port
fel i i pierścionków wyrzuconych na tor 
ciał zamordowanych. Po dokonani ' 
k rwawego czynu, bandyci zdołal i uk,ry 
wać sie długo przed poścfgiem pobeji 
z pomocą Mik ic iuka i dokonali wkrótce 
potem napadu na dom Krec iuków, gdzie 
usi łowal i popełnić rabunek, napotkaw
szy Jednak na sflny opór. 

zblei/H, zabijając Krecluka. 
K ierownik pociągu Saoteki oskaTżo-

nv jest o to, że gdy mu konduktor Horo-
w in zameldował o zniknfęclu wojsko
w y c h z przedziału I nieładzie, świadczą 
cym o napadzie, nie zawiadomił zaraa 
władz, przesz co urttrudnfł pościg za bat 
dvtami. 

Wszyscy b a n d y d przrznaJa się dt 
w iny , ty lko Zyzek zaprzecza wszystk i t 
mu. twierdząc, że ty l ko przez zemstt 
kolegów został wmieszany w fę spra 
we. z którą nic n1"e miał wspólnego. 

Po wypowiedzfach oskarżonych 
rozpoczęło się przesłuchiwanie świad
ków. 

Kula trafiła włamywacza w usta. 
Bydgoszcz 18. ID. Ubiegłej nocy ku

piec Andrzej Chojnacki, właściciel sklepu 
perfumeryjnego przy ul. Pomorskiej 29, 
mieszkający obok sklepu, został zbuazo-
ny sygnałem alarmowym własnej kon
strukcji, który umieścił przy drzwiach wej 
ściowych. Nie zapalając światła, Chojna
cki wstał i zauważył dwóch osobników, 
którzy wyiama.i już zamek patentowy. 
Chojnacki wróci ł po rewolwer i nadszedł 
właśnie w chwil i , gdy jeden z 

woebc czego osobnicy zbiegli, uciekając w 
stronę ul. Chrobrego. 

Odgłos strzału przywabił kilku prze? 
chodniów, którzy słyszeli, jak jeden z u-
ciekających wołał za swym towarzyszem: 
„Nie mogę dalej, już tunieram", 
padając równocześnie na ziemię. Towa
rzysz zostawił go i uciekł. Gdy nadeszl: 
policja, leżący na ziemi włamywacz już nic 
żył. Kula trafiła go w usta. W zabirym 
rozpoznano znanego policji włamywacza włamywa

czy wybi ł szybę i włożył przez otwór rękę | Michała Ćyrulewskiego 
aby odsunąć zasuwę i otworzyć drzwi. Sprawę skierowano do prokurator 
Chojnacki strzelił przez otwór w szybie, I przy tutejszym sądzie okręgowym. 

ida : Władys ław - ^ 
ida : Roman F u ™ , a n 

% H d i y W Dearbom (przedmieście 
E d u k o w a n y m i robotnikami, a policja. Trzy osoby zostały 

u ych, 2) Ranny policjant udaje się pod 
punkt opatrunkowa 

Detroit) gdzie doszło do 
y osoby zostały 

opiek; kolegów na 

Max Eastman, syu „króla Kodaków 
marłego przed ki lku dniami śmierci; s; 
lobójczą, odmówił przyjęcia spadku 50 
liljonów dolarów. Młody Eastman b) 
rzez długi czas komunista. Ożenił się 
osjanks. Obecnie opuścił Sowiety i z 

mieszkał w Europie Zachodniej. 

Jolar i funt w Łodz 
Prywatn ie dolar papierowy w żąd 

niu 8.90, w płaceniu 8.88; dolar złoty 
żądaniu 9.00, w płaceniu 8.95: funt ar 
gfclski w żądaniu 32.60. w płacenii 
32.25; rubel złoty w żądaniu 4 .90 , w 

płaceniu 4 .85; marka w żądaniu 2.09, w 
płaceniu 2.07; za 100 f ranków francu
skich w żądaniu 35J25, w płaceniu 35.00 

Wysoki wał „Beechers Brook" 
bywa 

na torze w Liverpoolu, 
aię najtrudniejszy bieg 

gdzie corocznie 18 marca od-
świata* 
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Niezwykle przygody n>>l i *^H 
przeddzień swego ślubu oże* 

cerką kabareton 

w r o l a c h g ł ó w n y c h : Muriel ANGEŁUS i Gćiić GERARD. 
Nadprogram ! P o c z ą t e k s e a n i ó w o go&T. 4 - e j p o p o t . w e o b . 1 n i e d i . o j o d * , w p o ł . C e n y m i e j t e z n i ż o n e : p o Z ł . 1 , 1.50 i 2.50. P o r a n k i w e o b o t y i t&ti*>P 

N a p o l e 

Zyciory 

Wyrok w sprawie Petkiewicza. 
Zatwierdzona dyskwal i f ikacja słynnego biegacza. 

starty na Warszawa, 18 marca. Na ostatniem po
siedzeniu zarządu Pol. Zw. Lekkoatletycz
nego nareszcie załatwiono ostatecznie spra
wę Petkiewicza, tak głos>n<j w ostatnich 
caasach. 

Uchwalono po przeprowadzeniu docho
dzeń zdyskwalifikować Petkiewicza oraz 
utrzymać w mocy Zawieszenie go w pra
wach amatora wskutek udowodnienia Pef> 
kiewiczowi licznych przekroczeń przeciw
ko statutowi amatora, a w szczególności: 

a) porozumiewanie się • rozmaitymi 
pośrednikami w sprawie startów zagrani
cą bez uprzedniego powiadomienia P. Z. 
L. A., mających na cela 

Zysfc osobisty. 

b) żądanie odszkodowań za 
zawodach, 

c) ożywanie swego nazwiska w celach 
reklauiy towarów sportowych. 

Uchwalono nadto ostrzec zarząd K. S. 
Warszawianka i wszystkie kluby zrzeszone 
przed skutkami nieścisłego przestrzegania 
statutu amatora i przed zawieraniem kon
traktów z osobami postronnemi w sprawie 
Zawodów o niepewnym pod względem a-
matorstwa charakterze 

Na zebriniu tern poruszono jeszcze kwe 
stję zarzutów, skierowanych przez Petkie
wicza w stosunku do Kusocińskiego, przy
czem sprawę tę „Warszawiance" przesłano 
do wypowiedzenia się. 

Program jutrzejszych uroczystości. 
Nabożeństwo, def i lada, akademje . 

Autobus w 
Kilka osób rannych. 

Sieradz, 18 marca. W dnfu wczoraj
szym, w godzinach rx>pomdniowych, na 
szosie pod Sieradzem wydarzyła się 

katastrofa samochodowa. 
Autobus komunikacyjny, zdążający z 
Wielunia do Sieradza wpadł wskutek pę
knięcia kierownicy, na przydrożne drze
wo, które złamało sie, zaś autobus wpadł 
do przydrożnego rowu, druzgocząc się 
doszczętnie. Z pod szczątków sam och od n 

rozległy się jęki rannych, którym pospie
szyli x pernocą mieszkańcy pobliskiej 
wioslki. 

Jak się okazało zostało 
poranionych 6 osób, 

w tern szofer samochodu. Zawezwany le
karz z Sieradza zajął się ratowaniem o-
f ia r katastrofy, z których szofera oraz 8 
pasażerów, nazwisk których narazi* nie 
ustalono, musiano przewieźć do szpitala. 

Łódi, 18 marca. Jutro Łódź obchodzie 
będzie, razem • całym krajem imieniny 
Marszałka Józefa Piłsudskiego. 

Uroczystości imieninowe rozpoczną sie 
dzJi wieczorem. O godz. 7-ej n licami mia-
S t a 

przejdą orkiestry wojskowa, 
•trały ogniowej, związku strzeleckiego l 
policji państwowej, które odegrają cap
strzyk. Orkiestry przejdą w asyście hono
rowej wojska. 

Jutro rano, • godz. 7-ej ta same orkie
stry odegrają na ulicach Łodzi pobudkę. 
0 godz. 9-ej w świątyniach wszystkich wy
znań odprawione będą uroczyste nabożeń
stwa: O godz. 10-ej w kościele katedral
nym odbędzie się specjalne nabożeństwo, 
w ktorem wezmą udział przedstawiciele 
władz państwowych, samorządowych i woj
skowych oraz baony honorowe 28 p. S. K. 
7 chorągwiami, baterje piesze 10 p. a. p. 
1 4 p. a. e. oraz orkiestra 28 p. S. K. 

Po skon czortem nabożeństwie dowód
ca O. K. I V gen. Małachowski przyjmie 
przed gmachem kuratprjum przy ulicy 
Piórkowskie j Nr . 104 

Piotrków, 18 marca. Ubiegłej nocy 
we wsi Wola-Kamocka, pod Piotrkowem, 
wybuchł pożar w zagrodzie niejakiej 
Agnieszki Jasińskiej. Ogień zaczął zagra 
żać i sąsiednim gospodarstwom, straż o-
gi i i owa jednakże sytuację opanowała i po 
paru godzinach intensywnej akcj i pożar 
zlokalizowała. Zagroda Jasińskiej spło
nęła jednak doszczętnie. Przeprowadzone 

padła pastwą płomieni . 
dochodzenie ustaliło, i i pożar powstał 
wskutek podpalenia, dokonanego przez 
samą Agnieszkę Jasińską. 

Zamożna wdowa chcąc wydziedziczyć 
swych pasierbów, podpaliła zagrodę, 
chcąc w ten sposób uzyskać wysoką pre 
mję asekuracyjną. 

Jasińską osadzono w wiezieniu w 
Piotrkowie. 

Manja prześladowcza wieśniaczki* 
Prawdz iwa komunistka uciekła „ f a ł s z y w ą " . . . z łapano. 

śledzona Z Wi lna donoszą: 
Donosiliśmy o zagadkowej ucieczce ko

biety z pociągu pośpiesznego zdążające
go do Wilna. Przypuszczenia, że jest to 
komunistka 

okazały się niesłuszne, 
bowiem wkońcu stwierdzono że jest to 
niejaka Eugenja Kozioł mieszkanka wsi 
Ziabki pw. dziśnieńskiego. Kozioł wraca
ła do kraju po ki lkuletnim pobycie we 
Francj i . Powody nagłej i ryzykownej u-
eieczki z pędzącego pociągu mniej więcej 
zostały wyświetlone, bowiem stwierdzo
no, że reemigrantka choruje na manję 
prześladowczą i wydało je j się że jest 

defiladę oddziałów wojskowych. 
Dzień 19 marca w wojsku jest wolny 

od zajęć. 
W godzinach popołudniowych odbę

dzie się w sali Filharrr.onji u roczy ła aka-
demja, urządzona staraniem związków b. 
wojskowych, a o godz. 21 w salach urzę
du wojewódzkiego odbędzie się raut. 

Łódzki oddział związku strzeleckiego 
wysyła swą drużyno na najważniejszą 
imprezę w dniu 19 b. m. — na V I I marsz 
na przestrzeni Sulejówek—Belweder. 

Kolejowe P. W. organizuje w Łodzi 
uroczystą akademje. Pozatem akademje 
urządzają: w dniu 18 b. m. o godz. 4-ej 
po pł. w sali F i lbarmnj i — Liga pań-
stwowców dja młodzieży szkolnej; zwią
zek pracy obywatelskiej kobiet; zwią
zek legionistów. 

O godzinie 7-ej wiecz. w sali przy u-
Ucy Kątnej Nr. 2 urządza akademje zje
dnoczenie młodzieży pracującej polskiej 
„Or lę" . N a akademje złożą się przemó
wienia prezesa okręgu p. Pjotra Czernie-
lewskiego, dr. Samborskiego oraz część 
koncertowa. 

F dziś v 

Paryż w ma 
ciska nadai 

,tra?iczne-- ' żywo orm 

Pijany szkłem przeciął sobie tętnicę. 
Kromka Pogotowia Ratunkowego. 

Łodź, dnfa 18 marca. Ubiegłej no . | „ r awe przedramię. 24-lotui Józef Step-
cy. około godziny 1 na Placu Kośctel-1 niak. 
nvm został przejechany przez samo- Stępniak dostał k rwotoku tętnicy 
chód 50-Wnl Ake Orynształn, bezrobotj Zawezwany lekarz miejskiego pogoto-
ny, zamieszkały przy ul 'cv Mick iewi 
cza 3- (rrynsztaln odniósł ciężkie obra 
żenią ciała. Przewieziono go. w stanie 
ciężkim do szpitala św. Józefa przy ul i 
cv DrewnowskicL Szofera aresztowa
no. 

• * . 
W mieszkania rodziców przv n l k v 

Podgórskiej 13 przeciął sobie szkłem 

ku uchwaliła przerwanie SA 

..Hortensja'' 
omrsefl! fabrykę. 

Spodziewane jest unie'10' 
po świętach Wielkanocnych 

(—) Władze wyk ry ł y "«£ 
cia popełnione przez Bank 
Kredytu w Poznaniu pod 
łania pożyczek Wśród F 

którzy musieli wpłacać l™* 
nfe wyczekiwał ' na pozyc*** 
słe znaczna liczba ł odz i

£ n 

ttdTr
 k r Ó l a * 

0 d u ntdności fin. jak 

Z d a r z e n i a I w y p 1 

ubiegłe j óety 
<—) Anul ja obniżyła stoP«l , 

wą z 4 na .5 i pół procent J l s ^ J ' . . Jean ie B i ę ; ^ n e . 
< - ) W Berlinie o g ł o ^ f c * świata z pow 

rewelacje o u d a r e m n i o n o " . . i ^ f c j ^ Z " 1 ? 1 1 gospodarce 
marca zamachu stanu Hit tJ* J fc roz^ 0 . " * "> l 
przygotowany we w s z y s * c , f Ł e u g e r t e &° k r y z y 8 l L 

łach. Oddziały s z t u r m o w e j 
towju. p r z e w i a n e bvlo |JL... 0 

Berlina f wszystkich w e k ^ irjj. J u ^ ™ 1 " przy n|. ] 
( - ) Strajk górnikó>' ff

 (

Z f ! [ 
glowem D ą b r o w s k a ^ 5 , ^ i e ? ^ r s k i ? J ™ 
wany. Wobec samorzUOieM \ *niżajac . a k c y j K 

do pracy 6(1 proc. u ń r n i k o ^ J ^ S y ^ i c h W 

samobójs 

kampa 

tw 
w 

euro] 
eJkwe 

W Ameryce. Zdołał 
? * 3 i a c ^ , l l W t y m c e l u 8 

40 łóżek dla cW 

i m B r n i ł a l u P 0 * * n » w _ . l c c a f w mie jsk im szpi ta lu P 

ł .ódż. 18 marca. W 

przez złoczyńców, 

chcących ją ograbić. To skłoniło ją do 
niebezpiecznego skoku. 

Tymże pociągiem jechało dwóch wy
wiadowców warszawskich ścigających nie 
bezpieczną komunisfjkę. Nagła ucieczka 
reemigrant ki wprowadziła na fałszywy 
trop agentów, mniemających, że zbiegła 
poszukiwana przez nich komunistka, 
wobec czego zaczęli ścigać Koziołównę. 
Okazję tę wykorzystała prawdziwa komu 
nistka. która podczas popłochu ulotniła 
się. 

Jeden nabój poranił 10-ro dzieci. 
Lekkomyślny malec. 

Z Krotoszyna donoszą: 
Niezwykle tragiczny wypadek wywo

łany lekJckomyślnością dzieci wyda
rzył się w tych dniach w Maciejewie w 
pow. krotoszyńskim w tamtejszej szkole 
powszechnej. Podczas przerwy uczeń 
wspomnianej szkoły Stanisław Cieśla z 
MacieJewa 

manipi»,ował nabojem 
karabinowym, 

który następnie położył ma gorący piec 

Nastąpił wybuch, którego skutk i były 
straszne, gdyż eksplodujący nabój zranił 
Cieślę i dziewięcioro dzieci znajdujących 
się wipobliiżu. Najaiężej poraniony jest 
Cieśla, natomiast pozostałe dzieci p o k a 
leczone są lekko. Cieśle 

przewieziono do szpitala 
w Krotoszynie, 

resztę zaś dzieci po opatrzeniu ran pozo
stawiono w leczeniu domowem. Tragicz
ny wypadek zaszedł podczas nieobecności 
nauczyciela. 

Ż y c i e Z d u ń s k i e j W o l i . 

Zduńska - Wola. 18 marca. Na posie
dzeniu Sadu Grodzkiego w Zduńskiej -
Wol i 16 marca 1 0 3 ? 1 r. z oskarżenia 
ptzedstawiciela policj i zostali pociągnie 
ci do odpowiedzialności Leon W y w i -
Jas. W ładys ław La jdcwczyk . Włady
sław Mazurkiewicz, Czesław Korotkow 
ski oraz niejaki Staniszewski o pobicie 
sklepikarki Mar j i Michalskiej w Izabelo 
wie. przyczem porozbijali butelki od Ie 
monjady oraz szklanki. Oskarżony W y 
wijas uderzył 1 kopnął kflka razy powód 
kę w nogę i brzuch. Przewód sadowy 
ustalił, iż powyższych wykroczeń do
puścił się k i lkakrotnie karany Leon W y 
wijas za co też został skazany na 3 dni 
bezwzględnego aresztu oraz zapłacenie 
kosztów sądowych. Resztę oskarżo
nych uniewinniono. 

REPERTUAR KIN. 
Luna — „Dynami t " — w rol i g łów

nej znany Conrad Nagel, oraz znane 
gwiazdy ekranu Nils Asther i Renc 
Adorre. 

wia ratunkowego, po udzieleniu pierw-
szej pomocy, pozostawił ofiarą wypad 
ku pod opieka rodziców. 

w ubikacji domu przv ul icy Wrób la 
Nr. 22 usi łowała powiesić sie na sznu
rze laka* nieznana kobieta, lat około 50. 
Despcratkc zdołano w porę uratować. 
Lekarz pogotowia przewiózł kob'erte 
ową do szpitala. Nazwiska desperatki 
nairazie nłeustalono. 

W bó]ce przy ultcv Drewnowskie j 
odniósł szereg t łuczonych ran g łowy 
26-letni Antoni Wrób lewsk i , niewiado
mego miejsca zamieszkania- Ofiarę bój 

ki przewieziono do szpitala przy ZMor 
ni Miejskiej. 

Mm Czerwony Krzyż! 

znacznem wzmożeniem • y ^ r l H 
t>adków zachorowań na P 
6J\al Zdrowotności M l , 
dzi uruchomił w M i e j s k i m - ^ 
wszechnym w R a d o g o s ^ L j 
dział nr. czterdzieści łóżeK « 
rc zapadły na tę chorobę- .u 

Uruchomienie tcg° °"°,C||< 
w l izolacja szpitalna 
cc i tem samom przyczyf' , 
sywriicJszcgCi zwalczam* •* 

^ że akcji wy+oczo 

V r y 5 L ^ ^ W S ] 

ił, ^ ^ " n i w przeddz 

ło l L

P r a ^ l C W ° r s t w 
Sidyby *C usunął. 

' i w i - i n g e r a »>ikł z 
którTPracownik niepośh 

«0 kwiatowym. 
*»l "n, ! ? d y » lokajach i 

. "'tnern * y 5 c ' £ a c h . W iy< 

"Wtytucje f i la 

PRZED ZARAŻENIEM RIT, 

FFRZEZICTIENFEM. A/tff'"^ 
FAFFEM GARDŁA 

mos 
mi< 

T m PASTYLKACH 
9 tsmtacts • » M I 

Pabjanice, 1T marca. Od 1 stycznia 
1932 r. wygasła urnowa zbiorowa w prze 
myślę drukarsk im. Od tego dnia przemy
słowcy zaczęl; obniżać zarobki. 

N a tem tle powstał zatarg miedzy pra 
cownikami i pracodawcami. 

Zw. Zaw. „Praca" oddział w Pabiani
cach zwołał zebranie robotników z dwóch 
miejscowych firm. N a zebrań iu sekre-

sytuacji Ivar Kreu j 
, 0 s t a tn ie j porażki 

tóak* Powstać 
K a ' U " ? d z o n y i 

J5«Hfc , S z w « j i , 2 mar 

, e d n a k ż e - «rdy 

ftw!?^8' Postanov 

w M u d a ł 8 i « d o 1 

H\ w Nowym Jork 

Z*® «olarń 
^ r u d r 

aw. 
letija w swoi 

A U t a ] znalazł zai< 

Konferencje w Pabjanicach. "Pekulacji. 

znalazł z a j i 

tarz Zw. -praca- ziefnr"***^! 
sprawy w przemyśle ^ ^ ^ ^ Ł 
zebrani jednogłośnie P 0 ^ ! / " ' " 
zać sp-awę Związkowi * 

Sekretarz Zw. „ P 
wystosował pismo do InsP1 

I I I okręgu, p. Wojtk iewie^; , 
z woła nia konferencji i «* v 

umowy zbiorowej w ty" 1 

Gość strzeli ł do ke lnera . 
Z Grudziądza donoszą: 
Wczoraj nad ranem powiadomiono ko 

misarjat p. p. o nieszczęśliwym wypad
ku , jak i sję wydarzył w osławionym z 
różnych awanturek nocnym lokalu „ T r o . 
cadero". Przybyłe natychmiast «a mie j 
sce władze, stwierdziły co następuje: 

W lokalu od k i l ku godzin spędzał bez 
troskie chwile niejaki Jordan, zatrudnio
ny w firmie samochodowej. Około godz. 
•l-roj nad ranem, Jordan, będąc już pod 
„gazem'*, chciał przyjętym w Angl j i z w y 
ezajem, bez pożegnania opuścić lokal. 
Manewr ten zauważył kelner Paweł Ka
miński , k tóry zatrzymawszy gościa, zwró 
cii się doń z prośbą 

o uregulowanie rachunku. 
Jordan nie mając przy sobie pieniędzy, 
zaofiarował pozostawienie jako zastaw 
swego płaszcza. Gdy kelner na tego rodzą 
j u propozycje nje chciał się absolutnie 

i strzelił. Ku la ugodziła w rękę stojącego 
opodal drugiego kelnera Maksymiljana 
Chmielewskiego, którego pogotowie ra
tunkowe zabrało do szpitala miejskiego 
Jordan, korzystając z ogólnego zamiesza
nia i popłochu, zdołał zbiec. 

Policji dotychczas nie udało się go 
odnaleźć. 

KOMUNIKACJA AUTOBUSOWA 
Ł O D Ź - P I O T R K Ó W 

Autobusy na powyższej l inj i odchodzą do P io t rkowa o każdej pełnej 
godzini« od 7-ej rano do 21 w wiecz. x n i . W ó l c z a ń s k i e j 232 , przy 

Dworcu Południowym. Cza i przyjazdu godz. L30 cena zł, 4 . - -

OTOMANY skrzynkowe. tapczany leżanki 
krzeila dębowe, robota soi kina. warunki do
godne, ceny niskie. KilifHklero 1 6 0 . Przeidzlec-

OB1ADY: gospodarskie smaczne 1 zdrowe po 
7.1 1 . 5 0 poleca „Odynla" Piotrkowska 99. 

W a a z e a d r o w i * , 
S s c a * * * ! * f powodawaf* a / o t o w * , 

D a t * o f ia ry BMl*r jadń« 
laletn* * • od |akoi«i tcwara. N U ka tdr ( U * 
wolni* •«ehwalaoy towar. ŁECZ W CIAOU 
U/iESlATRÓw LAT W CAŁYM SWlECIE 

WYPRÓBOWANA JAKOŚĆ l a . l u ^ j . 
aa V i n i ca«raa<« 

Tylko #łOł^A**I 

D O K T Ó R 

H. W0ŁK0WYSKI 
C e g l e l n i a n a N r . 4 , 

• • U f o a 216-90. 
C h o r o b y u r a n a r y c i n a , a k ó r n * 

1 m o c a o p ł c i o w e . 
r t r imul * «d | . • — 3 pr i«d poł. i ad 5 — • wia t r 

W a l . i i i . U i iwt t ta e d|ods. 9 — 1 . 

MICHALSKI Jan. ul. Pdwna 1 2 , zgubfl legity
macje zapomogowa Nr. 36331, wyd. w ŁodzL 

SZFJ>E UIL zam. KiSika 2 -
cię zapomogowa. Nr. 3 6 . 3 4 6 . 

z g u b i ł a legityma-

ZNISZCZYŁ sie odpis wydany ze «koły Nr. 3 1 
na nazwisko MarU KlemżyńskłeJ zam. w Łodz: 

zgodzić, Jordan wyjął z kieszeni brownig | przy ul. OłówneJ 6 1 . 

Popierajcie Przemysł Krajowy! 

PORADNIA 

WENER0L06ICZNA 
L e k a r z y i p e c l a l i s t a S w 

Z A W A D Z K A 1 
czynna od 8 rano do 9 wiatidr, ed 
11 — 12 i 2—3 priyimuj* kobieta lekari 
w m.di i . l t • lwięta ad 9—2 pp. 

Liczenie chorób 
W E N E R Y C Z N Y C H i S K Ó R N Y C H 

P O R A D A 3 z ł . 

DR. W E D . 

M. GŁAZEK 
choroby skórne 1 weneryczne. 

UL Z IELONA Nr. 1 TeŁ 186-49. 

Od 1 2 - 2 1 7 — 8.X> wiaec. 

D r . M e d . 

M A R K 0 W I C Z 0 W A 

c h o r o b y a k ó r n s 1 w e n e r y c z n a 

a l . Z A W A D Z K A 14. T e l . 166 -35 .1 
Pf»Tl«»»ł« 9 — 1 1 raao 1 3 — • wi««a 

D o k t » r 

W. LAGUNO 
P i o t r k o w s k a 70, rW 

t e ł . ! 8 l - 8 3 > 
C h o r o b y a k ó r u e , * • » 

, . oro»i«» i ł , B ' |1 (Naświetl, a.-
P r .y |»u ie od > 

W a i t d x i . l t i święł* do 1° 

profesor 

D r . M e d . 

uL Andrzeja 5, ' ( 

wenery*** n 

• -it^aill 

*k; ^ g d e r | i w e ) 

2 toba^acasz ni< 
Te, dziew ^ dziej 

Choroby skonie, wenerys** 
P r ł y j m a l . od 1 - 1 * ' T ^ i r 
W tdadalala i święł* •« .ltfJ^^ b 

Dla pań o d d z i e l " ^ 

OGŁOSZEŃ^ 

Syndyk tymczasowy 
Arena i Estery FrenJ" 6 ' 
514 ; nast K. H. w z y ^ ^ ) i 

wyższej upadłości, M^tfAb 
przyjęte zostały do toffi « 
rnarca 1932 r. o TO^f^, 
w saif zeteań W r d z i a / u ^ W\ "° 
du Okręgowego W Ł<K«*,j «JJJ J ł h 
wąskiego Nr. 5. sala Nr- ]>$>3' 
oharria sprawozdania. «>' 
sorwego o stanie u p a d ^ ^ 
kładu lub związku w i e " 
s^nd>"ka ostatecznego. 

a d w o k a t S(el 

. l a S k o ^ 

" X L w a ł k o n ^ ^ ^ ś l l w a 

„ V i b v % e C l e -

" 3 f S S D r a w d o -fc^>sS,^,rC.za 
y^tkich 

r a j ^ n a ć liście 
Jarzębiny, 

E ^ ' . 0 0 ^ jej nabiera 
^ I fe^rria; u-

a ł a zadumana, 

h O l"'ło *. 

L ' ^ . c i w S n a s t o 1 ^ 
I f f h . ' n t ^ TŹ:?! ^ a c y do-a jej 

r.^asu J m e p o 

e l ^ e _ r j ó j -
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C H B E R G A 
uryk łe przygody rni »ioBej,J7*Ł 
Idzień swego ślubu 

c e r k ą kabareto*ł 

. E C B P * Sir. 3 . 

S R A R D . 
Porank i w soboty l B i e d * * 

Po tragicznej śmierci 

Napoleona zapałczanego". 
Życiorys człowieka niezmordowanej pracy. 

PT>-n4 • 

Wy 

l a r z e n l a I w y p n ̂ .żadnej 

lacje 
a zamach 
rotowany we 
Oddziały szturmowe 

i. Przew d^nane bvło 
na ( wszys 

< • 
Ivara Kreugera. N ie 

wątpliwości, że roa-
d o W C 1 ' ^ popełnił samobójstwo 

u& i«g ł«° ł ^ ' C * 5 0 * 0 ^ trudności f i n . j a k i de 
\ M l i r U a obni iy-a T J C t 1 - ^ ^ i e się jednego z 

" l pól Procent• JPJych ludzi świata x powodu 
\ W Berlinie ^ ^ i ł f e 0 * W » gospodarczego 

°c-hw stanu rtittalv"^h tego kryzysu. 

V V P O p o w r o c i e z Ameryk i w mie-

zvstkich JL J u z 0 0 c h w " i ponownego 
\ vnv nowojorskiej rzucono 

_) Strajk górniKo / 0 s t a l "T * n y m i e i l o i c i a k c y j Kreu-
e m Dąbrowsk i - „ ^eJ^ I f f c obniżając tem ich wartość 

Wobec s a n l ' i ^ ń * ^ P y i * » obmyślona kampanja 
acy 60 P ^ c - J ^ e ^ N f c j , KreuzerowW 
:hwahla przerw w J^ego mu darować udziału w f i -
_) P o 16 d n i a C

 ł r k o ^ e •H»*ach państw europej-
tcnsja" w P l ° JP "miairem Kreugera zainter-
MV, fabrykę. , , r iK l l 0 , f l A ^ ^ b e s t i i i w t y m celu spę-
podziewane Jest « h . * Ameryce. Zdołał je-
victach W.clkano- ^ ł *o&ac się, i e akcji wytoczonej 

>» W l a d / r w y k r y ł ^ oji»T»wn» już odwrócić nie moż-
opetnione przez ^ ^ f c ^ • tern « «wymł współ-

(dt^Łr 1, k rysk imi 
, Wwił, te 

4 o b r a ptzedslęblorst 

ytu w Poznanfu pod 
poźrczck W<ród . 

:y musieli wpłacać 1** 
yrczekiwa! ' na p o W 
nrtczna liczba łodzis" 

przeddzień 

^ 9 

ódź. 18 rnaretu 
znem wzmożeniem 
ó w zachorowań na 

Zdrowotności Ma 
iruchomił w Miejskim 
chnym w Radogoszc1 

n& czterdzieści łóżek 
ipadły na tę chorobę, 
rucbomienic tcg° odo* 
zolacje jrzni tu Ina <&oX?% 
tem samem przyczyn 1 

i lejszcgo zwalczania 

| i v f t «v usunął. 

łóżek dla & S ^ K d S ? . , n " 
na p ł o n i c W ^ J K że jednej chwil i 

i e j s k i n , s z p i t a l u / C ^ T . 
< 5 \ ! r 5 P łatowym. 

- 3 ? w v l - W tekaIach P"-
i ^ l ^ e m » . y s c ' « a c a . W życiu 

Ł ^ a n f ^ S * * tajemnicy 
u r e «*tyfucje fdan-

Walki^ 
r z e d z a r a ż e n i e m f * , 

T x * x k b i a i f e m . a n g i , f \ 

b o t e m I 

Jako punkt 
sytuacji I var Kreuger 
ostatniej porażki w 
lęwziął zaś i zreali-

tk t v !u;°8:o iycja najobszer 

g«»«n 
. ^ i e 

gdzie budował most. Stąd powrócił do 
Nowego Jorku, k fóry zawdzięcza m u naj
wyższy w owych czasach 

drapacz chmur. 
Kreuger został w krótk im czasie jednym 
z najsłynniejszych specjalistów w za
kresie konstrukcji stalowej. Budował 
gmachy i drapacze chmur w Londynie, 
Kanadzie i A f ryce Południowej. 

W roku 1911 Kreuger już zdobył ma 
jątefle. Powrócił do ojczyzny i tutaj za
łożył f i rmę konstrukcyjną ^ k t i e b o l a -
get Kreuger och Tol]**, zr-wą w Świecie 
pokrótce jako „Kreuger Tolp*, która 
wkrótce uzyskała rozwój bajeczny. 

Młody inżynier, który niegdyś przy
był do Nowego Jorku ze stu dolarami w 
kjeszeni, odbudowuje Sztokholm, stwa
rzając zeń miasto wspaniałe, stolicę no . 
woczesną. W roku 1913 jako inżynier 
— architekt 

stanął a szczytn stawy. 
Lecz genjusz przedsiębiorczy nie dozwo
l i ł m u , ograniczyć się na tom. Sądzone 
było, by Kreufrer, syn i wnufle drobnych 
wytwórców zapałek, został „Napoleo
nem zapałczanym". 

Założył konsorjum „Forenade Ta-
endstick, a po krótk im czasie mia ł pod 
swym zarządem szereg fabryk szwedz
kich. 

Rozpoczęła się walka z Irinami wy-
twórnśaimi zapałek. Wkrótce Jednak zdo
był je dla połączenia z własną i stworzył 
„Svenska Tandsticks" — faktycznie trust 
zapałczany. 

Po wojnie interesa Kreugera rozwi
nęły się nadzwyczajnie. Miał udział' we 
wszystkich przedsiębioirstwach przemy
słowych i f inansowych świata. Stał się 
magnatem pieniężnym na wzór amery-
Ikańsldch, z dumą noszących tytuł „ k ró -

JSyenska Tandsticlc" rozszerza się 
we wszystkich niemal państwach E u 
ropy, które j ak Napoleon zdobywa 
kolejno tworząc f i l je . W ciąsu ki lku lat 
młdy inżynier szwedzki został, Napoleo
nem zapałczanym'* zdobył odznaki wie
lu państw europejskich, order leg j i ho
norowej we Francji. 

I ginie śmiercią tragiczną z własnej 
ręk i wobec widma kryzysu. 

MaL 

Echa ubiegłej niedzieli . 

100 miljonów ulotek w y b o r c z y c h 

rzucono na ulice Berl ina. 

R a d o ś ć ż y c i a 
traci wiele ludzi, których dręczą r.kropne 
bóle reumatyczne i nerwowe Lecz niema 
powodu do rozpaczy, gdyż już wjele tysię
cy cierpiących odzyskało swe zdrowie 
przy pomocy Togalu, Tabletki Togal bo
wiem zwalczają t« niedomagania, wstrzy
mując nagromadzanie się kwasu moczowe
go, k tó ry jak wiadomo, jest przyczyną 
tych cierpień. Nieszkodliwe dla serca, żo-
łrulka i innych organów. Spróbujcie i prze
konajcie aię sami, lecz żądajcie we włas
nym interesie t y l ko oryginalnych tabletek 
Togal. Do nabycia we wszystkich aptekach 

Olbrzymie by ły wydatk i jakie pochło
nęła kampanja w Berl inie wyborcza. Z 
drugiej zaś strony duże były korzyści 
materjalne, jakie odniosły różne gałęzie 
przemysłu podczas propagandy wybor
czej. 

Zużyto przedewszystkiem niezliczo
ne masy papieru. Sam Berl in z okolicą 
rozrzucił około 100 mil jonów ulotek wy
borczych. W przeciągu pięciu tygodni, 
poprzedzających, wybory roiło się w sto
l icy od ulotek różnej wielkości i kopru , 
z których każdy rodzaj wyszedł nakła
dem okrągłych 2 m j l j . egzemplarzy. Fa
brykacja tych olbrzymich mas ulotek 
propagandowych pochłonęła 20 mil jo
nów arkuszy papieru. Ponieważ każdy 
arkusz ważył przeciętnie 20 gramów, wa
ga wszystkich 20-tu mil jonów arkuszy 
wynosiła 40.000 kg., czyli 400 tonn. Cię
żar ten (8000 centnarów) zwieziono na 
80 wagonach, z których na każdy za
ładowano 5 tonn (100 centnarów). Każ
dy z 4 komitetów wyborczych „wyrzu
c i ł " w Berlinie przeciętnie 

10 rodzajów ulotek. 
Każdy rodzaj ulkazał się nakładem ki l 
ku tysięcy egzemplarzy dla 3000 sztuk 
z każdego co razem przekracza liczbę 
100.000. 

Nad wypracowaniem tychże dru
ków mozoliło się 50 drukarń, od naj
mniejszych począwszy a skończywszy 
na największych. Wszystkie te przed

siębiorstwa dzięki tej okoliczności, po
wetować mogły przynajmniej niedo--
bór, j a k i w ostatnim czasie zanotować 
mysiały wskutek braku płatnych anon
sów na łamach swych gazet, czy dzien
ników. Zatem nieubłagana walka wybor
cza „nie ugięła k a r k u " orzed powszech-
ną nędzą i głosem. Rozwinięto rówmeż 
gorączkową pracę około segregowa
nia i rozrzucania gotowych druków. 
Szczególnie pod nawałem pracy uginali 
się pła.ni kolporterzy i „nocni mala
rze" slupów obwjeszczeniowych. Przez 
ostatnie 4 tygodnie wszystkie 3000 słu
pów, jakie istnieją w Berl inie do ogło
szeń, wabiły oko przt hodnia boga
tą grą kolorów i różnych napisów. 
Interes tak świetnie prosperował, że zbu
dowane w tym celu dalsze 3.000 , s iu- • 
pów były niewolniczo wykorzystane. 
Wiele plakatów nie znalazło „publiczne
go** miejsca. Właściciele ich doradzali 
sobie wówczas w ten sposób, że bez skru
pułów „nakrywal i " niemi nocną porą 
inne obce plakaty ich zdaniem mniej 
godne na pokaz publiczny. Wypadk i pow
stałe z propagandy wyborczej, oblicza
j ą znawcy na pól miljona marek. Kolo
salny napływ różnych druków wyobra
zić można sobie choćby tylko tem, że w 
całem państwie pomiędzy in . 65.000 lo
kalów wylKHczych zaopatrzonych było 
bogato w kar tk i wyborcze, ulotki i plaka
ty. 

Hokej na lodzie o mistrzostwo Europy. 

Pokój z czerwonemi lampkami. 
Ohydny napad na uczennicę. 
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W Pałacu Sportowym odbył aię pierwszy mecz o mistrzostwo Europy, miedzy dru
żynami Niemiee i Szwa j carj i — zakończony rezultatem 1:1. 

Głośna afera erotyczno—obyczajo
wa stanowi obecnie niemałą sensację d|a 
mieszkańców Wiednia Pewna młodziut
ka, 15-letnia dziewczynka przybiegła 
późną nocą na kamisarjat pol icyjny. 
Śmiertelna bladość i trwoga, malująca 
się na twarzyczce dziecka, podarta na 
strzępy odzież i rozsypane w nieładzie 
je j włosy, wszystko to świadczyło już 
na pierwszy rzut oka że niedawno mu 
siała sję rozegrać iakaś wstrząsająca 
scena, w której dziewczyna brała bez
pośredni udział. Z posiniałych i drżących 
ust dziewczyny wydzierał się ochrypły, 
niezrozumiały bełkot. Dopiero po dłuż 
szej chwi l i uspokoiła się nieco i podała 
szczegóły potwornego wypadku, j ak i 
przed k ró t k im czasem przeżyła... 

Dziewczynka ta, uczenica 
szóstej klasy gimnazjalnej, 

spotykała już od k i lku tygodni prawie 
codziennie w drodze powrotnej z gimna
zjum do domu, pewnego przystojnego 
mężczyznę, który szedł za nią krok w 
krok aż do domu. Przed k i lku dniami 
mężczyzna przystąpił do dziewczyny i 
przedstawił się je j jako dr. Crapp, adwo 
k a t Niedoświadczona dumna, że będzie 
się mogła pochwalić przed koleżanka
m i taką znajomością, spotykała sję od
tąd z Crappem bardzo często. Dzisiaj, 
k iedy przyszła na schadzkę o umówio
nej porze, Crapp czekał na nią w towa
rzystwie 

pewnej młodej kobiety. 
To moja siostra przedstawił ją Crapp 
gimnazja|istce. 

Po dłuższej przechadzce rodzeństwo 
zaprosjlo ją do siebie do domu na pod
wieczorek. Dziewczyna uległa ich proś
bom i udała się z nini j w nieznaną dziel
nicę miasta. 

Weszli do małego domku, stojące
go samotnie u c!>-ogj. Nagle Crapp zary
glował drzwi i chwyciwszy przerażoną 
dziewczynę, pchnął ją do małego poko
ju oświetlonego czerwonemi lampkami. 
Tu Crapp i jego „siostra" rzucil i się na 
dziewczynę zdarli z niej suknie i dopu
ścili się na niej ochydnego gwał tu. 

Dziewczyna broniła się rozpaczli
wie, lecz zwyrodii jała para skatowała 
j ą do k r w i smagając je j ciało grubemi 
rzemieniami. 

Po k i l ku godzinach bestialskich or-
gji wyrzucil i nieszczęśliwą dziewczynę 
na ulicę, grożąc jej śmiercią, w razie 
wydania tajemnicy. W toku dochodzeń 
wyszło najaw, że gimnazjalistkę znie
woli l i majster krawiecki Crapp i jego 
kochanka Katarzyna Ulman. Areszto
wano oboje i odstawiono do aresztów śled 
czych. Wkrótce para zwyrodnialców sta
nie przed sądem przysięgłym. 
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dziesz, JesiTeś dorosła l darmo mel k r w a 
w i cy jeść nie możesz. Zajmi j się do
mem. Dam ci do pomocy dziewczynę 
i truć sic więcej nie myślę, musze jesz
cze żyć dla Imogenki, bo ojciec też jest 
do niczego i dzieckiem sie nie zajmie. 

A r i zbladła tak, że jej cera przypom
niała przez chwi le płatek ko ry brzozo
wej , w szarych, wąskich, wyd łużonych ; s a m c p r z y w i I e j e ; a ^ y T k o " A ^ Y w s ź ^ 
oczach b łysnęły łzy , ale opanowała się; k l , o b o w f a z k J i ^ J w i , a k spełniała z 

proch. Hasłem młodości Jest bun t a 
bunt pachnie różami i bezkresem pól, 
oddychających miłością, pod rozżarem 
południowego słońca. Szumi to s łowo 
jak ocean, jak ocean ciągnie. Jakżeby 
cudownie by ło , gdyby młodość t rwa ła 
wiecznie 1 ludzie jak bogowie Ol impu 
mogli sie nie starzeć, ale pierwsze 
zmarszczki rzucają na dusze cień, a 
choćby n ik ł y on by ł jak pajęcza nić, po 
wol i . powol i oplacze ją swoim tumanem 
1 to jest tragizm życia, że wtedy zapo 
mina sie o swoich wiosennych pory
wach i we wszystk icm co nowe, co in
ne doszukuje zła. 

Tak było właśnie z panią Klaudius 
nie mogła zrozumieć starszej córk i i za 
czeła z nią walczyć, a życie w małej ro 
dz'nie profesoira u łoży ło sie teraz w ten 
sposób, że Leszek miał same prawa. Że 

, ą c e n f e ^ d u m a n a , 

Klaudius 
:*o (, c i c f f i nas to le tn ie j 

iej 
V,,. -~MJ i mego 
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natychmiast i rzekła z uśmiechem: 
— Dobrze, mamusiu-
Sa chwi le, w k tórych najbardziej w y 

rozumiało i postępowe rnauki nie mogą 
zrozumieć swych dziecu Wyst raszo
nym wzrok iem patrzą na Ich czyny, 
przeczulonym słuchem łapią tony i sło
wa, wy rywa jące sie z głębi dnszv. k tó 
rą, zdaje się, same ukształtowały a jest 
im zupełnie jakoby nieznajomym świa
tem. Serca matek biją w tedy na alarm 
żalem i t rwogą, a to wszystko jest prze 
cież takie proste. Dzieci sa młode, by 
strzejszy mają wzrok , bo olśniony naj
wspanialszym darem, Jaki dał ludzkości 
Bóg : darem młodośc i Tak*samo prze
cież kwi tną dzisiaj bzy, jak sto lat temu 
i tak samo opadają liście, ale młodość 
rzuca na rzeczy powszednie welony cza 
n i , które kiedyś dopiero czas rozwieje. 
Młodość każe kochać, szukać i walczyć. 
Ma tk i nie moga zrozumieć ani te j niepo 
hamowanej żądzy wa lk i , ani gorączki 
poszukiwania nowych form, które zamk
ną te same uczucia, jakie niegdyś prze 
'ŻŁMIR^Jw .~~^T~ J 3 . T T Z27*° w

 , a u j " » - v / u u u a , a przez DO wyaawafa s>ę 
L 4 v v v ^ 5 e j ^ _ . d j f i _ j a i _ f i ^ w is toc ie diuiTonogą, 

uśmiechem i, ku zdumieniu ludzi; córka 
profesora kopała i uprawiała niewielk i 
ogródek, hodowała drób i karmi ła pro
siaki, chodziła na targ i sprzątała poko 
je i przy tych wszystk ich zajęciach śpie 
wała od rana do nocy i żaf towała bez 
końca i śmiała się, jakby spotykało ją 
co godzinę nowe szczęście i n ik t nie 
wiedzał, że A r i jest po trochu zakocha
na w swojej młodości i słońcu. 

Leszek 1 Żcnia p r z y w y k l i do tego, 
że siostra im usługuje, ale kochali ją, 
jak to sic mów i , po swojemu, Leszek 
przywoz i ł jej książki z czytelni , które 
czytała bez w y b o r u do późnej nocy le
żąc na swojem małem łóżeczku w kuch 
ni (służąca by ła bowiem na przychod
nia). Żenią zaś dbała, by A r i ubierała 
się przyzwoic ie, i pro jektowała jej su
kienki , ale Adirjankę trudno by ło gustów 
nie ubrać, choćby dlatego, że uroda 
dz iewczynki miała oryginalny swoisty 
typ 1 n ik t nie umiał powiedzieć, czy sie-
dcmnastoletna A r i jest brzydka, czy 
ładna- Chuda, a przez to wydawa ła się 

g łówkę miała małą i kształtną, ale ze
szpecona włosami obciętemi krócej jak 
potrzeba. Włosy te. ciemne raczej niż 
jasne, o cze rwonawym w słońcu poły
sku, zaczesywane do góry odsłaniały 
całe czoło, inteligentne i ładne. B r w i 

, - , ...-W • 111UUV. lii 

słabo zarysowane, bardzo wąskie 
oczy bardzo wydłużone, k tórych dolne 
powieki t w o r z y ł y zupełnie proste i nie, 
kąciki zaś ich zewnętrzne podniesione 
do góry nadawały całej twarzy charak
ter Japonki. Usta małe, o dolnej wardze 
cokolwiek wydatniejszej. N i s A r i edzie 
dziczyła po ojcu, by ł bowiem cienki, su 
chy. prawie nieznacznie zadarty, ale n'e 
za duży. Cera blada, anemiczna. Ale 
kiedy A r i uśmiechała sie i z pod ledwo 
różowych w a r g b łysnęły zdrowe, r ó w 
niutkie i niepokojąco białe zęby, a w 
oczach b łysnęły świat ła, wtenczas z ca 
łej twa rzy bi ł taki czar i wdzięk, że A r i 
mogła sie nawet wydać ładna mimo za 
padniętych pol iczków. 

Sto łownicy K!au^iu>ow^ od czasu 
] < \ A r i została w dt»mu. miel i za^ -ze 
s f uł ubrany kwieciem lub zielenią, a po 
nadto przyjemność patrzenia na zręcz
na dziewuszkę, k tóra podawała zgrab
nie i prędko a czyni ła to t a k Jakby usłu 
g iwała komuś bl iskiemu, 1 starając się 
poprostu odgadywać myśl i . Wesivfy jej 
uśmiech kazał zmęczonym ludziom za
pominać o kłopotach i troskach przynaj 
mniej na czas posi łku. 

Ojciec milczał jak zwyk le 1 nie w t rą 
cał się do niczego, także Jak zwyk le 

stworzonka nie t rac i ły czasu na dalekie 
drogi , a poza tem w go r l iwym zapale 
biegała codzień prawie ki lometr, gdzie 
wonnie kw i t ł a gryka i koniczyna, i rwa 
ła ukradkiem całe naręcza i stawiała w 
kubłach i starych garnkach wonne-bu
kiety wpobbżu uli-

Sto łownicy i sąsiedzi serdecznie lu 
bil i zahartowaną a śpiewającą dziewusz 
kę i w żaden sposób nic mogli się w niej 
doszukać wad , o k tó rych opowiadała 
matka. I choć Imogcnka by ła śliczna i 
wdzięczna jak kwiat , zupełnie jawnie 
adorowal i małą gosposię, co sp raw ia ł 0 

przykrość profesorowej i drażni ło Ja to. 
bo dopat rywała s:ę w tem złośliwości 
ludzi w stosunku do siebie, wy lewa ła 
więc żófć na Adriannie. 

— Jesteś bezwstydna kokietka, nie
zadługo zaczniesz się chłopom na szy
je rzucać... — lub : — Tak, tak... nrzy-
milaj się ludziom, oczerniaj matkę i 
siostrę... to cala twoja radość. 

A r i śmiała się cichutko, bo miała c/.y 
ste sumienie-

Z czasem to ten, to ów z gości czę
sto w ciemnym kory tarzu pocałował 
lub objął dziewczynkę, ona zaś nie bro
ni ła t ych pieszczot, bo ich potrzebowa 
ła . Oddawała pocałunki ufnie i serdpez 
nie, szczęśliwa, że ktoś choć na moment 
jest n:ą zajęty. Nie zazdrościła Żeni, 
kiedy ta przyjmowała swoich gości Jak 
rnała kró lewna i błyskała w rozmowie 
Inteligencją i dowcipem. Nie zazdrości-

któregoś dnia zobaczył A r i przy swych | ła, gdy Żenię odprowadzała 
ulach. KrfeCia sie tu i tam i widać by- eskorta studentów i S ń w k u T 
ło, ze ma wie lka .ochot*.wsadzić cieką mie maik i , i n : e z a z d m l S ^ r &rS" 
w y nosek do środka. Witedy pan KJau 
dius ze swa zwyk ła , śmiertelnie poważ 
ną miną poszedł do pokoju, wzią ł z biur 
ka , Ż y w o t pszczół", z apteczki f lako 
n:'k amonjaku, wróc i ł do Ar i , wręczy ! 
jej oba Drzedmfotty i usiadł na swojej ła 
weczce. Odtąd A r i pokochała pszczoły 
jeszcze więcej i gdzie znalazła wolne 
miejsce w ogródku, sadzrja kw ia ty . bv 

sia wyb ie ra ła się do kina lub teatru, bo 
nawet na zazdrość czasu nie miała. W 
malej g łowie ty le k rąży ło różnvch my
śli, i le moty l i uwi ja sie nad pachnącą 
Jaka w słoneczny dzieti a wszystkie m v 
śli równic b v ł v »^>c i kolorowe. j : .k 
motyle, 

(d. c o i 
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' d e n z dzienników stołecznych po
dnosi zagadkowe praktyki »ars?awskfe 

przedsiębiorstwa p. I Ł .Anulas' 
!3T';;dzaiace2o za^aJkowe i skinnpiko-
wane wielce losowania dla konsumeo 
tów swych w r o n ó w kfóremi sa czeko
ladki ro 10 groszy. Przedsiębiorstwo 
ogłasza się p*KJ<rbn<> m b bułach do ze
szytów szkolnych- gdzie opisuje nie
zwykle skomj>l'kowune warunki pozór 
nie ponętnego konkurs". P'>'eira on na 
tem. że do ka/de, czekoladki za 10 gro
szy dodany jest obra/ek. orzedsta"* ła
jący np. krokodyla. i'skrmosa banderę, 
jakli oś państ*a I t. p.. oraz odoowiodn, 
naois i numer Znaczki te należy ztocrać 
aż eto łic/bv 200 poczem Dosiadacz tej 
kolekcji zgłasza s»ę do f rmv. gdzie o-
rrzvmirje album ..do racjonalmeeo kolek-

" • ania'' Następn'* należy zebrać 
k walnie" 7 sertf rjo 100 obrazków 

' m ze 50 znaczkami, czyli, mówiąc 
t to. kandydat do konkursu zjeść 1 

łCzyi^Acle zamącić musi za °50 czeko
ladek które kosztu)* OS złotych K m -
1 urs odbywa się pomiędzy posiadacza
mi ..racjnn^nych albumów*' 1 w y s r ^ a 
go ten którv pmrada... najwięcej 
ptńtw. Wyrąbanie u młodzieży manjl 
h"'"kclonerstwa przy pomocy wydana 
H i od rodizii-ów I opiekmtó* w tvcl. 
< . ; v r i ch czasach ostatnich nieraz gro-

aa czekohdM l wreszcie wspomnta 
r v konkurs obt'Ciiiącv w nnarode: ..nar-
t - ry coś nnceo". zasługuj* na 
1 . iowarrie i ra nteresowanie sie odoo 
W dnch czynniko* nazbyt pomysło-
Wtiftl przedsiębiorstwem. 

c . 

W E S O Ł A . B U D A 

wlec t o r r a t d a l e w ł r a o p u b l i c t n o i c t : 
w a k t » a l u « i t « w l l tod i l r i e i 

r « f # « n r ( t e l i s t y l p r i e b o j o w y e b p i o s e n e k U o i > w « a y c h 
p i ó r . K \Zl YilErfZA B i t Z E S K I B O J 

P . N . 

„ P O D D A C H A M I Ł O D Z P 
„ W S O Ł A B U D A " ! ! ! 

A wi«e korSTStaic le i o k a ł ł i I «pi««»-
c i » aa a l l c c K o p e m ka 1 6 d o tea t ru 

D i i i 2 n . k t a k l a » I 1 0 w ł e e a . 
C a n y b i l . u w o 5 0 a r . do 3 zł. SO | r 

K . K A T E C Z K i . 

W e k s l o w e n i e p o r o z u m i e n i e . 

* - * 
NSektóre przedsiębiorstwa rn*eKkte. 

konstimuJacc Jużo wody dla cdów pro
dukcji i urządzeń, płaca onromne ra
chunki dyrekcii wodociągów i kanali-
z:;cli- potn mo że woda może nie bvć 
firrowana. Pr'tyiiw'ebtr>rstwa tc dażn d> 
teer> abv mieć wfasna *ode. n ;eznlcż-
n'e od wody. p o c b o d a a c t j z filtrów. Ga
zownia stołeczna przystępuj do w^er-
cert'a -*rwnrtej studni artez\Hsk+ei na 
Woli Obl !cza v'e że "oda znakWe sie 
na cfeboknO' 150 do ?0H mtr Wydaj
ność «nodz?ewana le*t fV) mtr *ze<ć na 
dobe P o 7 a t c m wiercona test studnia ar-
tc r \ iska w ot"od7<e znolotr ;c7n vm Oo-
priwndi-rono toż wiercenie dn 7fcb"ko<-
c» 72 mtr Woda sklero.-.ynn ma bvć ki 
basenów rPa fok 1 dla ptaków wodnych. 

W hrtym m:er?W *rtstvtot łdeieHczny 
prrv wvdrtnle zdrowi-a rrasristratu oba
dał 7 0 0 nrób m'eka z którvch 21 u'eeło 
zakwsfonownntn i nowodn zaffifs70-
\t"an^. lub n'rC7vsto<cii. 31 f> prób <mie-
tew, z których ? zakwcsHonowwo a 1 
uznano za n^^dntna do snozvcla 7^6 
— m*»sła z k'órvch 23 7 a k w e s ' i f ro^-a-
no. 15 'iznnno /a nic:c'afne do sno''vc'a. 
9 — serów. 7 których 7 zakwe«t:o»io-
w?qo ' l f i — mota 1 werłfn z któ r V ch 
A? zakwestionowano. 4 ? — nrodu z 
k t ó r f c h 3 znkwcrt^oriowano. Otró'om w 
7. m m!«»1eH in«~rvłitt hV'i'n> , 'nv Joko-
n? ł ?"xtp nr-óh z których 107 znkwe<tlo-
r»ryv ">r\r\ ?0 uznano za niezdatne do 

->7vc*n 

Mimo wszystko co ludzie mówią, je
stem człowiekiem dobrym. Zal mi np. za
wsze krawca, który mi szyje ubranie tiie-
dak namęczy się, da własny maierjai, li
czy na pieniądze i potem dostaje — guzik. 
To sa biedni ludzie, ci krawcy. Wpraw
dzie jakoś u innie mają o tyle szczę*cie, że 
dziwnym zbiegiem okoliczności każdy z 
nich kupuje sobie 5-io pokojowe mieszKa-
nie i koniecznie pianino, ale przecież na-
pewno nie za moje pieniądze. 

Jak powiedziałem, jestem człowiekiem 
dobrym. Mógłbym rylu swoich wrogów 
pchnąć przy okazji pod t r amwa j , lub [X>d 
taksówkę nie robię lego Móg łbym osia-
tecznie w Lodzi pożyczyć jerzcze parę ty
sięcy złotych i powiększać s .atystykę pro
testów wekslowych i również te»o ni» ro
bię. Mógłbym przecież kocroś zamordować 
i nie zamordowałem. M ó g ł b y m kogoś — 
okraść — i nie okradłem. je«tem więc 
człowiekiem dobrym i nie wiem dbczegu 
moi najbliżsi twierdzą, że jestem zly. 

To jest niesprawiedliwe Wo^óle je
stem dziś wzruszony, co zapewne odrazu 
widać. Wzruszenie ro ma DOWÓd bardzo o-
sobliwy Rozmawiałem dzisiaj z newną ko 
bietą o mnie. Zaczęło się właściwie na 
niej, a skończyło na mnie. M o ż n * sobie z 

n a - i łatwością wyobrazić, że to nie była rizy-
jemna rozmowa. Powiedziiłhym nawet, 
że rozmowa była przykra Dowiedzieć się 
o sohie rzeczy niemiłych, którychbym ni
gdy nie przypuszczał. Taki sympatyczny 
chłopak, |ak jał 

Dziwna rzecz, że człowiekowi zawsze 
robi się przykro, gdy mówią o nim Baf-
dzo złych rzeczy mówić nie wypada, do
brych nie można, słowem rozmowa jest 
niemiła. 

Ale nrzecież miłych rzcyry rra rwiecie 
niema. Nie jest przecież mi lem. że kto* r>o 
ślizgnał się i z łamał nogę, chyba że to by ł 
wierzycipl, nie jest milem, że o podwyżce 
mowy niema. 

sztuk. I K . , 
Charakterystycznern J % 

cza aresztowana twierdajrj 
nigdy nie dowie się jej "f* 
cja nadaremnie wysila j 

Należy się jednak 6P°°T 
w chowanego skończy W * 

To wsaystko są skutki zbliżającej sie 
wiosny. Człowiek czuje się wtedy taki ja
kiś niewyraźny. „Wszędzie taka pustka" 

jak mówi Kalinówna. Osratecznie wio
sna także nie jest żadną «ensacją. Je»t co 
roku. więc niema się znowu czego chwalić 
I jeszcze raz zazielenia się drzewka i je
szcze trochę powiększy się rejestr przyro
stu ludności, i jeszcze pa re palt wiosen
nych będzie niezapłacony*; i jeszcze raz 
żona powie mężowi, że „musi" mieć ko-
stjum nowy i jednak po wiośnie przyjdzie 
LATO z upałami i poceniem się, » po leoe 
przyjdzie jesień, a po jesieni zima a po zi 
mie znowu JAK obecnie, oczekiwanie wio
sny. KRAWIEC I KOBIETA 

To jest stara historja Datuje się Je
szcze z grudnia I P 2 P roku. W tym bo
wiem czasie Helena Orzeeowska zamiesz
KAŁA przy ulicy Zakąrnel N T 17 zamówiła 
u krawca Salomona Kuzego przy ulicy 
Gdańskiej 31, nalto. 

Krawiec ink to krawiec, zamiast w 
grudniu zrobił pewno palto w marcu, ale 
zrobił. 

Orzecrowska, )ak to kobieta. is*ota nai
wna, za paliro zanłaciła, częściowo go»ów-
KĄ, częściowo zaś wekselkiem N > włas
nym, !ec7 H ;entowskim, solidnym wpksel-
kiem na 2 0 0 zł. 

Ale WEK«*>lek zaprotestowane Orze-
!TOWSKA wplnciła wjed^ 7 0 zł na poczet 
protestu I ze zmartwienia zaraz raehnro 
w a ł a , Schowała tedy pokwitowanie na 
7 0 zł. pod poduszkę i zaczęła chorować 
W międzyczasie krawłac oddał protest na 
na 2 0 0 zł nieiakiemu Hrinbergowi, nic nie 
mówiąc, że otrzymał 7 0 zł. a conto. a Grłn 
berg wyciągnął klauzulę na całe 2 0 0 zł. 
TNKAŻ sumę plus koszry ż a ^ f od brzegów 
SKIEJ. Tutaj jednak kobieta okazała sle e-

nrvfrr,VRNA i o osztiotwłe zawiadomiła wła
dze. W rezultacie Sąd Grodrkl sflraznł 5?a]o 
MONA Kuzego za oszustwo na I miesiąc 
wiezienia. J^rzy Krzecki. 

I n t r y s r u f ą o a z a g a i 
Tajemnicza loka torka więzienia* 

Donosiliśmy juz o tajemniczej lokator dów policyjnych na łere"i« 
ee aresztu centralnego. a obecnie wiezie- s t w a Po.iob ;zn takich rotf5'' 
nia kobiecego na Lu kiszkach, która nie 
chce ulawnić swego nazwiska. 

Okazuje się, że do dnia dzisiejszego 
policji nie udało się ustalić 

tożsamości tajemniczej dziewczyny. 
W dniu wczorajszym policja ponownie 
rozesłała telefonoKramy z podobizną za
gadkowej aresztowanej do szeregu urzę-_Lwiąże intrygującą za; 

Ojciec dziewięciorga 
zginął między buforami . 

Ze Lwowa donoszą: I uruchomić. Po k Iku 
W warsztatach kolejowych wvdarzyl | sie wóz ruszyć z niicJsc** 

się nieszczęśliwy wypadek, którego 
o fiara Padł 5'letni robotnik Jan Borys 
ojciec sedmiorea dzieci. 

Partja pracowników warsztatowych 
pracowała nad przetoczeniem przezna
czonego do naprawy wozu, który od 
kilku dni smiac na torze. 

przymarzł do toru. 
W tym celu uderzeniami drutrłego 

wozu postanowiono przymarzniety wóz 

„ Czy z 
f i z e d f r a p u 

^ £ w W 0 d ó w marszowych ot 

ftei 

T E A T R M I E J S K I . 

Sztuka w 3-ch aktach Johna Galsworthy'e?o. 

r e c z z u p r z e d z e n i e m , 
t e polski towar |eat gorący 

od sagranicznego. 

a W a l k a " Galsworthy'ego zoatata napisana 
przed wojną. To wiele tłumaczy i usprawiedli
wia do pewnego stopnia alare, przeżyła Ko
munały, ktornmi sztuka Jest naazpikowana, nie 
mtatroaujacą Jui dzisiaj w tej konstrukcji wal 
ke kiaa, jak również brak aily przekonywują
co J aztuld-

JoateAmy zbyt wielkiego mniemania o auto
rze sztuki, by jemu przypisywać takie powie
dzenia, uałyazane ze sceny, j a k : „nikt nie um
rze", dopóki nie zwyciężymy", albo scenę, w 
której córka zwraca sie do zatwardziałego 
wroga robotników, „zawodowego" kapital isty: 
„tatusiu, zrób to dla mnie i uatąp r •Letnikom"-
Powiedzonka te polegają zapewne na niezrozu
mieniu oryginału przez tłumaczkę aztuld, p-
Sawicką-

— Jeśli mimo ta zastrzeżenia sztuka, cho
ciaż s trudem, „daje się słuchać", to jest to nie 
wątpliwie zasługa, rutynowanoj reżyaerji p-
2yteckiego, który akonstruował widowisko 
sprawnie, i w miarę możliwości tekmowych — 
mocno- Akeja rozwijała aię składnie, poszcze
gólne sceny zmontowane były solidnie, słowem 
sztuka tchnęła rzetelną robotą reżyserską-

2 pośród wykonawców na czoło wysunął się 
p- Jerzy Woskowaki, w roli Robertsa, który i 

y. 

" * l e rtoby^ n i t e J K M i 

'k ź e u m k l w a n e przez 

R e w j a boksei 

Roryś. stanąwszy z W 
oostepował za wozein 
sie posuwał. N i e wi< łdrl 

tyłu za nim również toczy' 
który w pewnym m o m ^ 
Dostawszy sle pomiędz? 
n'k doznał 
'miażdżenia k latk i p lc^ . ' 0 * ' 
i non ós? śmierć na miejsc*-

pn 
de dnia 3 kwietnia organiz' 

* rilliurmonji międzynarodo 
r^ftkie z udziałem drużyuo' 
^ienueckiegp Śląska „Oberscl 
J ^ t u u walczyła dawniej p 

Bytom i zaliczona jest 
'di zespołów Wschodu 
wiem uległa w ćwierć f in 
obecnemu mistrzowi „T 

*feburg 9:7 i to jedynie Wb 
)*<lnego se swych aawod 

Patełon w s a 5 l c o l e 

Niezły pomysł profesora 
Z Krakowa donoszą: 
Dowiadujemy się o ciekawej próbie, 

jaką przedsięwziął w jednej ze szkół kra
kowskich prof. S. Stendig. Szło o pi zej
ście z uczniami ballady Goe;hcgo „F.rlko-
enig". Prof Stendig przyniósł do klasy 
patefon i płytę z „Erlkoeniąiem" deklamo
wanym przez znanego aktora niemiec
kiego Moissiego. Puścił płytę trzy razy, 
poczem młodzież musiała deklamować tę 
samą balladę pojedynczo, a potem chórem. 

. ' -• 

Następnie dał p r o f e s o r - j , 

Ufa *«Uetów 
ca Jp«t 

* w y j e d z i 

Starł polski 
polskich w A n t w 

pot 
K»l p o , 8 k i e i P 

u a , v • • r o > a w " -^j pojedz ie o 
t M .Schwinda o s n ^ ^ « - m 8 t a r t < J W a . b y 

oraz kaza, zabrać « y • fcj^ ^ 

udała się wy' 0^\^rJ »» 3 km., a 

nłortyież była zaintere^ 
wała inteligentnie, 8ta rai^c 

ton artysty s ł y s ^ o ^ 

?u 
pozycję Schuberta 
hego. Próba ;.akic" 

r a n y i 

prof. Stendig posługU!«1 m . 
nem do podobnych w y W " 

Stryczek z pary pon 
Rozpaczliwy k r o k wieśn aczki 

t ym rasem zdumiewał swą prostotą, ogromem 
talentu 1 mocą przekonywującą P. Woskowski 
jest tym artystą, który awoją role zawsze prze 
żywa- P- Horecka, tak — rzadko niestety uka
zywana nam w tym sezonie, miała mocne ak
centy w roli Robertaowej, rol i jednak nie 
wielkiej . 

8wój znakomity dzień miał p- Lech Mada 
liński, który okazaj się niezwykle utalentowa
nym artystą charakterystycznym* Jego Tho
mas, to majstersztyk, godny największego po
dz iwu 1 zasłużonej pochwały- Role charakte
rystyczne, oto nowa wielka droga dla p. Mada 
l i ńsk iego, która zaprowadzić go może bardzo 
daleko w karjerze artystycznej, 

W większej roli poraź pierwszy zaprezento
wa ła się p- Niczewska z jaknajlepszej strony-
Zdnje się, że w odpowiednich warunkach może 
ona dać z siebie bardzo wiele-

Ponadto wyróżnić należy pp- Leśniewskiego, 
Lenka, Ziembińskiego, Kempą, Węgrzyna, Gra 
bowską i in-

Dekoracje p- Mackiewicza znakomicie od
twarzały właściwy nastrój sztuki, dając wy
raz wyezneła sceny i talentu p- Mackiewicza-

St. Sap. 

Z Wilna donoszą: 
W skwerku im. Elizy Orzeszkowej 

miał miejsce następujący oryginalny za
mach samobóiczy. Przechodzący skwarem 
w godz'nach wieczornych Jan Leslock" 
zauważył że w ciemnym kacie skweru 
niezwykle współzgiętą postać kol.iecą, 
wiszącą na powrozie przymocowanym do 
oparcia ławki. 

P. Lisiecki pospieszył wiszącej z na
tychmiastową pomocą i zdjął dającą jesz
cze słabe oznaki życia. Zawezwane po
gotowie ratunkowe przewiozło ją do szpi
tala. 

Okazało się, że Jest to niejaka Scani-

pocW*S sława Gobisówna, 
z okolicznych wsi. 
do Wilna w nadziei 
ście jakiejkolwiek P r a C , - / ' i ^ i 
wych daiemnych P o s Z. . 
r.ówna zrozpaczona , r f ; e . W 
targnąć się na swoje 
pieniędzy na kupno t r l ' 
przyszła do skwerku' 
wej i zdiąwszy na m r 0 ' e i c 

struowaf.- z nich s t r y c

v , | , i ' i 
cowała do poręczy ] * ^ e & 
sobą kolana, P 0 . u ' 
Na szczęście uratowa* 
przechodzeń 

G n i c i a Ł .K. 

8- zorganizoa 
«*pisy pań i pat 

wtór 
Należy dc 

; d o której 

* S d T p o n l 

*«m*y " t n e l e « ^ . jak i hicznl 
»Pf*ET najlepszych FI 

U t o ^ S o a n y C h K > 

l Ę r J . P ^ f t s t t A i r i i a f 

* • n r - ; 1613 
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R a d } o - k ą c i k 
RASZYN, sobota. 

1050—1IJ0 Transm. s przed Belwederu l i 
na tu tradycyjnego dorocznego marszu Sulejó 
wek- -Belweder I I JO Kom. meteor. Ql . Wojsk 
st. M e t dla komunikacji lotniczej 11.40 Prze 
gląd Prasy Polskiej 11.98 Sygnał czaso 1Ż.05 
Program na dzień bież. 12.10—12.45 Transm 
ze L w o w a 12 45—13.10 P ły ty 13.00 Urz. kom 
Państw, Inst. Met, 13.15 Komunikat gospodar 
czy 13.35 Muzyka lekka 14.45—15.15 Muzyka 
lekka (ptyty) 15.15 Wladom. wojskowe dla 
wszystkich Pi.25 „Przegląd wydawnictw perj." 
15.45 Giełda pjen. oraz kom. dla iegl . I ryba 
ków 15,50 Marsze wojskowe I piosenki (p łyty) 
16.10 Odczyt z cyklu dla maturzystów szkól 
iredn. (dział ..Historia'') p. L .Kultura irednlo 

wiecza" wygł prof. H. Paszkiewicz 16.30 
17.10 Beethoven- Sonata na wtolenczełę I tort 
w wyk. Salmonda | Rumszyńsktcgo (płyty) 
17.10 Odczyt p L .Marszałek Piłsudski a Istota 
Państwa Polskiego'* wygł. dr Jan Starzewsk 
I7J5—18.05 2-ra audycja z cyklu „Instrumenty 

glos ludzki w muzyce 
tom dętym drewnianym 
Simonówny (słowo

 obl's

nft<f' 
ork. P R. 18.05~I8.30 P ' 0 ł ,ł 
-18 .50 Pieśni żolmersK'* ^ 
19.15 Skrzynka pocztowa ^ 
gram na dz. nast. I 0 - 3 0

 vVnlrl 
19.35 Melodie z operetki" ^ 
(płyty) 1945 Pras. D f < ; u ^ 
wjdnokręgu" 2 0 . 1 5 - 2 ' - " L fi 
ska pie<ń żołnierska 2'^ 
Bandrowsktego P 

2'6?3 33000 4' 

: * 1 2 6657 9167 
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fe^' 37S5 4952 599* , 
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munikaty 22 .00-23^0 U t * p 
Mikołaja Orłowa 23.00-^ 
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P A o L GIMISTY. 

O f i a r a . 

Przedział wagonu zajęty był tylko 
fnUĘ dwóch panów. Jeden z nich, czh> 
•wio«i czterdziefcto|etni, o ogolonej twarzy, 
ni^ja^annych manierach, z wąską wstą. 
i^czką legji honorowej w butonierce, za 
jftł miejsce przypadkowo, w pociągu wra 
ca; ym z Wersalu do Paryża, naprze
ciwko człowieka młodszego, który mógłby 
uć ! !zić za przystojnego, gdyby nie pew 
n a niezręczność ruchów i jakieś mimo-
r :ie 7^unbarasowanie. 

Mężczyźni spojrzeli na siebie i po o-
twpólnym odruchu zdziwienia odczuli je
dnakowe zmierzanie. Młodszy z nich od
wrócił wzrok ku oknu, a starszy, rozło
żywszy gazetę, udał zakpienie się 
czytaniu. 

Jednakże po kilku chwilach 
shj pierwszy: 

— Panie Faverol, komedia, 
grywamy, Jest niegodna nas. 
ności, w których spotkaliśmy 
nie za^yymina się tak ła,wo. 

— f u nie, panie prokuratorze! 
— Nie Jestem już sadownikiem. O-

Slatnie oskarżanie wnosiłem w sprawce 
Gazenave. Odtąd nie piastuję żadnego u-
rz»rfu. 

Faverol nie mógł powstrzymać dreez 
ezn. k;óry nie uszedł uwagi Gombau|t'a 

Wiedziałam, — rzekł, opanowując 
ate, — że wyjecnał pan z Monde — 

w 

Marsan. Co do mnie zostać tam nie mo
głem po... po... 

— Został pan przecież uniewinnio
ny. - Czy sądzi pan, że jest io dos;atecz-
ne na prowincji? Mieszkał pan tam czas 
dłuższy... I wiadomo panu, jak uporczy
wy jest wpływ potwarzy. 

— Sądziłem, że wykonywam swój 
obowiązek, podtrzymując oskarżenie 
przeciwko panu. 

• rzekł 
I wymowa ta była 

odezwał 

którą od 
Okc-iicz-

się ongi, 

—. Och 1 i z jaką wymową 
Faverol z goryczą. -
nieubłagana. 

— śledztwo wykazało formalne posz
laki przeciwko panu Trzeba by. 
ło incydentu tak nieoczekiwanego, Jak 
ten list do przewodniczącego sądu... 

— Zaraz po pańskiem przemówieniu, 
które obciążywszy mnie, żądało mojej 
głowy... Och! sądy! 

— Nie sądy, ale pomyłka ludzi w do 
brej wierze... 

— Co na jedno wychodzi dla oskarźo 
nego, broniącego się daremnie. 

— K óż przejrzeć mógł dziwaczną ko-
medję pani Cazena^e, żony rejenta, za
mordowanego we własnym gabinecie, o-
trute°;o. a następnie przekłutego sztyle
tem. Pańskie zerwanie z nią dla poślubię 
nia córki urzędnika prefekury nasunęło 
jej piekielną — zais>te — zemstę. Oskar-
żyła pana o zabó|?rwo męża Zebrała do 
wody — czy t e z domni-Tiiane dowody — 
naprawdę przytłaczające. 

— Tak jest- Dziwny gatunek miłości. 
1 gdyby nie rewelacja o samobójstwie p. 

Cazena^e w ostatniej chwili, zostałbym 
skazany. Nierylko pomawia! mnie pan o 
ibrodnię, ale pozwoliłeś sobie szperać w 
mojem życiu — nieciekawem, zr?*ztą... 
Bowiem p. Cazenaye, starsza ode mnie o 
lat piętnaście, sama rzuciła się w moje o-
bjecia... Przeinaczał pan najdrobniejsze 
fakty , wystawił mnie pan jako osobnika 
nieetycznego, jednostkę wstrętną. 

— Niestety! Była to literatura sądo 
wa, poryw zawodowy, któremu ulega się 
dla podtrzymania oskarżenia, po.rzeba 
przekonania, zmuszająca do wypaczania 
najdrobniejszych szczegółów, a może tak 
że nieświadoma zarozumiałość z umiejęt 
r.ie ułożonych, zdań. Lecz unie
winnienie pana wymazało wszystko. 

— Tak pan sądzi? Wypuszczono mnie 
wprawdzie na wolność, lecz czy zdaj" się 
panu, że w małem mieście zapomina się 
rzeczy, które mówił pan o mnie? Moje 
j i ro jekty małżeńskie zostały oczywiśtie 
k i w a n e . Zachowano w pamięci już tyl
ko sylwetkę duchową nieszczęsnego zbro 
dniarza, którą pan naszkicował. Natural
n e — powtarzano ogólnie — nie skaza
no go, ale w gruncie rzeczy coś przema
wia r-rzeciwko niemu. Zostałem zmuszo
ny do opuszczenia miejscowości, gdzie 
posądzono mnie... I nadal jeszcze szukam 
zajęcia. 

— Zechce mi pan wierzyć, — rzekł 
Go> i ba u U, — że szczerze żałuję krzyw
dy, krórą panu wyrządziłem mimowoj-
nem skażeniem prawdy. Z chwilą, jjrdy 

| przypadek zrządził nasze spotkanie, za

pewniam pana. że rad będę przysłużyć się 
panu w jaki sposób. Chciałbym naprawić 
zło, przyczyniono panu mimowoji, w 
przypuszczeniu, że wykonywam tylko 
przykry obowiązek... Rekomendacja mo
ja nie je&t bez znaczenia. Oto adres mój. 
Czekam pana jutro u siebie. Porozmawia 
my obszerniej.-

Mówiąc o doznanej niesprawiedliwości 
i przykrych następstwach inkryminowa
nego mu niesłusznie czynu, Favero] był 
zupełnie szczery. Spotkanie z p. Gombault 
mogło mu się przydać. Zwalczywszy pew 
re zażenowanie, udał się do niego i dzię 
ki jego protekcji otrzymał w banku sta
nowisko próbne. 

Pomimo dyskrecji tragiczne jego 
przeżycie było znane. Naglony pytania
mi, onowiedział je, dodając obecnie 
szczegół o protekcji sadownika, który go 
niegdyś oskarżył. Koledzy bankowi uzna 
li za naiwność z jego strony, że nie wy
korzystał sytuacji dla zdobycia lepszej 
posady. A Faverol, zrazu wzruszony 
zmianą frontu swego oskarżyciela, powoli 
dał się przekonać, że zasługuje na inną 
kompensatę. 

Poszedł do niego raz jeszcze. Nie był 
;u i bojaćMwytn młodzieniaszkiem po 
świeżem , • krem doświadczeniu. Rościł 
obecnie prawa, do których czuł się upo
ważniony. Zbumowano go pod&tępnemi 
rVaroi. Gombault, pamiętający jeszcze 
własne zmieszanie, gdy niespodziewany 
fakt obalił gmach argumentów jego o-
skarżenia, zapewnił jro ponownie o swych 

vvp' 
dobrych chęciach. ^ 

, roił v r& występując w 
stawiać żądania, j » c .i d 

• • rilS • wał zrozumienie dl» 
iek 

o k a z y 
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Charakterystyczne^ W j f c k . T ' 
aresztowana twjsrdzi ^ I J ' Zwią 

dy nie dowie s ię jej n ^ K S T 
nadaremnie w y s i l a się- .*» 

Należy się jednak spo*)** 
c h o w a n e g o s k o ń c z y si?i 
^ e intrygującą zagadk* 

* 

I P O R T W ] 
ka więzienia* 
• policyjnych na 
a Po.!obvn takch roi* r m n y i k . . _ t M do B w i ! • K - s - 1 w r o k u b i e 

"wodow maa-siowirrh e rga . 

Czy zdobędą? 
r z e d f r a p u j ą c y m m a r s z e m . 

marszowych 
* i h | W ~ i w k S t r z e ł e c * l Łódż -Po-

^ * » * » r ó w , k tóra _ w •tozta miejsce rokuje 
zdobyć * miejsca pier 

ż * uzyskiwane przez nią 

zeszłorocz-
Srużynowy 

czasy na treningach są lepsze od 
nych. Drużyn* sendorow prowadzi 
Walerys iak , lfltóry łączme z d rużyną odbyt iuż 
kflka treningów. Należy przypuszczać, że zespo 
ty S. K. S. odegrają w roiku bieżącym tak 1 w 
latach ubiegłych wybitną rotę 

z i o r g a 
buforami. 
cdomić Po k Iku udert* 
wóz ruszyć z miejsc* 

rvś. stanąwszy z tyij»£ 
depo wał za wozctn. ,Kj°̂  

posuwał. Nie wH
7

';"'.;«i 
u za nim również tocz? 
t v w pewnym montf* 
stawszy s(e p o m i ę ć 

doznał 
łażdżenla k la tk i o^ r S ! ° * 
•on ósł śmierć na miel** 

»», Hewja bokserów w Fi lharmonj i . 

^ j e c c y pięściarze w Łodzi. 
r i l | | U a ^ kwietnia organizuje 

« r 8 k i . a r m ° ? j i m i «dzynarodowe 
^ « udziałem druż 

ytom 

Pozatem otrzymali Unioniści: Frank, 
Seidel, Wurm i Stibbe zaproszenie na 10 
kwietniu do Mysłowic na rewanżowe zawo
dy bokserskie, z którego skorzystają, 
trank walczy • Rudzkim, Seidel % Wie-

i zaliczona jest do Jczorkiem, Wurm z Wystrachem i Stibbe 

"»i>ru , ^ ° , Ś ł , 8 k * -OberscUe-

Wjłłych 

Polska 
Mecz odbędzie się 

ja. 
w Poznaniu. 

POLSKA DANJA. 
NajMte&zym przeciwnddem naszych pugfla-

torów w spotkaniu międzypaństwowem będzie 
Dania, z którą pertraktacje są na ukończeniu. 
Jako termin ustadono 3 kwied- iń a miejsce spot 
kania Poznań. 

Ba warczy cy nie otrzymają zezwolenia na 
start w Polsce. 

Łódzki OZB pertraktuje z Bawarskim Zw. 
Bokserskimi w sprawie spotkanfia rewanżowego 

Bawarja-Łódf które odbyć się rraolo wkofxu 
maja w Łodzi. Poza startem w Lodzi walczyć 
mieli Bawarczycy również I w Warszawie. Jak 
się obecnie dowiadujemy mu słał Łódzki OZB 
pertraktacje przerwać jako bezcelowe, gdyż 
Polski Związek Bokserski nie udzieli Bawar-
czykom zezwolenia na start w Polsce ze wzglę 
du na niedotrzymanie umowy rewanżowej wo
bec Poznańskiego O Z B . . 

Sport w killcu §lowach. 

•espoł ó w Wschodnich 
12 U J e « ł « * ^ i e r ć finale 

H> JKlne to J e d yn ie w». 
8° se swych zawodtu-

f S 3 5 
profesora. 
sapnie dał profesor k» a P | 

ki*-*; 

a Wocką. Start Seidla, Wurma i Stibbe w 
lAlysłowicach jest pewny, Frankowi zaś oj
ciec zabronił udziału w zawodach bokser-

k i c h . Kierownictwo sekcji stara się jed-
• i k o złagodzenie zakazu. 

Belgji wyjedzie ośmiu zawodników. 
! W » < - S t a r l polskich lekkoat le tów. d e t ó w Polskich w Antwer-

lefinitywuie pusta-
Polskiej pojedzie 8 za-

I l a ' JP»t 
Wrony 

—enzi, 
tych kV, n d . ? y * Belgowie. 

JO"0?*'** ma 
Luk-

Na 
zaatakować 

*» ! na 3 km., a Baranyi ( w > 

W n i c z a Ł .K .S . 
8łr'-eWka 8- K- 8- zorganizowała 

łr*^ 4o której zapisy pań i panów 
jj^arjtt w poniedziałki, w tork i i 

20- Należy dodać 
* "trzeleck * • j * k i łucznicza 

•P^Ct najlepszych firm-

» l V P""- ua, , v . j . r o . pojedz ie o za
raz M .Schwinda ° / n " V t f * * i * T b c d a We-
«, oraz kazał M f i ^ " ) * ^ . H(>1 • ' f r a n e n z i . Luk-
zycję Schuberta do y l 
K o . Próba -akiel 

u d a ł a się w y W J S 
oerzież była 
iła inteligentnie, 
n artysty słyszanego n ^ 
of. Stcndig posłitRMie " , 
m do podobnych w y k ^ 

r y p o ń c z 4 
: wieśn aczki. 
iwa Gobisówna, R ^ J f 
okolicznych wsi. u ° ̂  
i Wilna w nadziei Wfr 
ie jakiejkolwiek pracy 
ych daremnych PosOfl3 
wna zrozi)ac/ona i . $\ 
rgnąć się na swoje WL* 
eniodzy na kupno t r Jg 
•zyszŁi do skwerku ' 
ej i zd jo wszy na niroz> M 
r i o w a l , z nich . t r g j J J 
wała do poręczy , " ' 
>bą kolana, P°, 
a szczęście wato*01 

rzęch od zeń. " ^ " A 

pry) rekord światowy w rzucie kula obu
rącz. 

1'ozat^m projektowany jeet start k i lku 
zawodników polskich na zawodach w Am-
ftterdamio w dniu 12 czerwca. 

Szwedzki Zw. Lekkoatletyczny zapro
ponował Polsce przysłanie drużyny szwedz 
kiej do Polski w połowie czerwca. 

MECZ L I G O W Y W I S Ł A — W A R S Z A 
W I A N K A P R Z E Ł O Ż O N Y -

Mecz ligowy Wisła—Warszawianka, który 
miał być rozegrany w nadchodzącą niedzielę w 
Warszawie, został wskutek przedłużającej aię 
zimy przełożony t,n 24 lipca-

Oficjalne otwarcie sezenu lekkoatletyczne
go nastąpi w r. b. w Łodzi biegiom naprzetaj 
organizowanym przez Ł O Z L A w niedzielę dn 
3 kwietnia na Zdrowiu- Bieg ten, którego trasa 
wynosi około 8 kim- dla mężczyzn i 1200 ro
dła kobiet jest dostępny dla zawodniczek i za 
wodników zrzeszonych i niezrzeszonych, przy
czem zgłoszenia można nadsyłać do dn- 26 bra
na adres sekretarjatu Ł O Z L A -

Doroczny ten bieg zgromadzi na starcie naj 
lepsze siły okręgu i da możność popróbowania 
swych zdolności zawodnikom początkującym-

(—) Walne Zgromadzenie oddziału łódzkie
go Polskiego Związku Dziennikarzy i Publicy
stów Sportowych odbędzie się w sobotę dn- 9 
kwietnia o godzinie 17-ej w pierwszym i o go 
dżinie 17.80 w drugim terminie. W tydzień po 
tem odbędzie się w Łodzi w lokalu SS „Union-
Touring" przy ul- Przejazd, pierwszy ogólno
polski z jazd dziennikarzy sportowych, który 
zapowiada się b- uroczyście-

(—) Łódzki Klub Sportowy wyjedzie na 
Zielone Świątki do Radomia w calu rozegrania 
meczu z tamtejszym R K S , w ramach uroczy
stości jubileuszowych obchodzonych prz"<; ten 
że klub- Zaznaczyć należy, iż R K S , mistrz okrę 
gu radomskiego, reprezentuje dość wysoki po
ziom gry w piłkę nożną i odniósł jiiż r. ",—acn 
sukces a ostatnio pokona) drużynę piłkarską 
krakowskiego Wawelu-

( — ) Pod protektoratem marszałka Piłsud
skiego odbędą aię w dniach od 10 do 28 marca, 
organizowane przez kobiecy Klub Strzelecki 
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V-te Centralne Kobiece Zawody Strzeleckie z 
broni krótkiej i małokalibrowej- Udział wezmą 
zawodniczki z całej Polski, posiadające I l - g ą 
klasę odznaki strzeleckiej-
(—) Pierwsze drużynowe mistrzostwa Polski w 
ping-pongu zostaną rozegrane w Łodzi w cią
gu jednego dnia, a mianowicie w niedzielę 27 
bm-, w lokalu klubu Makkabi- Początek mi 
strzostw wyznaczono na g- 9,30 rano- Mistrzo
stwa wywołały w całym kra ju nadspodziewanie 
duże zainteresowanie, gdyż zgłosiło swój akces 
cały szereg drużyn z Krakowa, Lwowa, Wi lna , 
a nawet Gdańska- Zarząd Polskiego Związku 
Tennisa Stołowego, którego siedziba mieści się 
w Łodzi , przeprowadził jednakowoż ścisłą selek 
cję zgłoszeń i postanowił dopuścić do tegorocz
nych mistrzostw tylko t r zy najlepsze drużyny, 
a mianowicie Has mon eę ze Lwowa, M.-kkabi z 
Krakowa i Makkabi z Łodzi-

Obecnie rozgrywane są w Łodzi mistrzo
stwa drużynowe w ping-pongu, przyczem dosko 
nałą formę wykazuje w dotychczasowych grach 
zespół Jutrzenki , k tóry ma szanse do pierw
szego miejsca-

„ O S A D 2 C I E S A W 
na ekranie kina „Palące". 

Pfcn obliczony na niezdrową dekawość. Jak 
wszystkie tego rodzaju pokaay pseudo-nauko-
we. Kto Jednak liczy w famte t y m na pornorra-
fję — daremnie szukać Jej będafe, a to, co wcho 
d/fić by niosło w jej zakTes ujęte Jes* 

bardzo dyskretnie. 
Wartość ffimu „Ostidżote sami" Jest dość 

problematyczna, a to ze wzg ls lu na pseudo-spo-
reczne zagndnłenie, Jakie tiewi w założeniu bre-
scl filmu. 

Jesz to problem zfoyt poważny 1 zbyt zawity, 
aby mo*na sie zajmować nim pobiegnie. 

l\V.oc- przytem charaJcterystyczm, łx wszyst 
kie imprezy w rodzaju „Osadźcie sami" pocho
dzą z Niemiec 

Jeśli traktować film ten. Jako pokaz nłewąt-
plłwie przykry , ale dla celów naukowych ko
nieczny, ary pożyteczny, to wystarczyłoby 
chyba Jego wyświetlanie w klkitkach, ale za 
cel ma demonstrowainie go w kkwett ptrUicz-
nych — niewiadomo.-

Teatr M ie j sk i — Dr. Stśeglkz. 
Teatr Kameralny — Dziewczyna I hipopotam 
Teatr Popularny — Jutro pogoda. 
Apollo — Ostatni rozkaz. 
Capltol — Trader Hora. 
Caslno — Najeźdźcy. 
Corso — I ł la i - Tang. • Piraci pustyni 
Czary t — I Złota dolina. 
Ludowy — CndŁa narzeczona. 
Grand Kino — Małżeństwa przyszłości. 
Luna — Panna wdówka. 
Mimoza — On a'bo Ja. 
Moniu* — Wesołe szaleństwo. 
O d eon — Mężowie 1 żony. 
Oświatowy — Dla mtodz. Pleśń cabałlero 

dla donosi. Całn. 
Przedwiośnie — Niebieski moty t 
Palące: — Osądźcie sami. 
Record — ^ N a zachodzie bez Banan". 
Rakieta — Pocałunek wiosny. 
Resursa — Nie odchodź odemalt 
Splendid — Rok 1914. 
Tęcza — I Parada Pararaonara. I Młode 

Orty. 
Wesoła Buda: — Pod dachami ŁodrŁ 
Zachęta — Niebezpieczny ra j . 
Wodewi l — Mężowie 1 tony. 

W I N S Z U J E M Y . 

Jirtro' JózjefowL 
Wschód słońca 5.46. 
Zachód — 17.43. 
Długość dnia 11 57. 
Przyby ło dnia 4.13. 
Tydizień 12. 

ŻYCIE ŁKOmmtlHŁ. 
N O T O W A M A Z Ł O T E G O Z A G K A M C A -

Londyn. (za z lo ty 1 tunt s z t ) zanik. - 33J0 
Praga, wpłaty na Warszawę (za 10U z ło tych) 
3/7^0^-379.20. Wiedeń, z lo ty czeki - 79^6 
80.04 bankn. - 79.35 - 79.95. Zurych, z lo ty tz i ' 
100 złotych) zamkn. — 57.90. Berlin, z loty (z; 
100 z łotych) noty w iększe - 4W>5~47S85 w u l ; 
ty na Warszawę 47.15—47,35 na Katowice 47,15 
- ^ 7 3 5 na Poznań 47,15—47.35. Gdańsk, z!ot> 
(za 100 z łotych) 57,44—57.55. Telegraf iczne 
wpłaty na Warszawę 57 ,42--57 ł53. 

Nowy - York 362,12, Paryż 91.96 Berlin 15.2.-
Montreal 406. Włochy 70.12 Szwajcaria 18,73 
Kopenhaga 18,15 Praga 122 Wiedeń 331 Warsza 
wa 32.50. 

Londyn 92.03 N o w y - York 25.38 Szwajcar
ia 49160. • 

B A W E Ł N A . 
Nowy - York loco 7,00, marzec 6.85, kwie

cień 6.69, maj 6.92. czerwiec 7.01, Upiec 7,10, 
sierpień 7.17, wrzesień 734, październik 7.33, »-
Stopad 7.40. grudzień 7.49, styczeń 7 6 7 , 

Liverpool loco 560, marzec 5,21, kw4ec*eń 
5.19, maj 5,18, czerwiec 5.17 lipiec 5.17 sierpień 
5.18 wrzesień 5,19 październik 5 3 0 listopad 532 
grudzteń — styczeń 537 luty 539 marzec 531 
kwiecień 5,36 ma] 5.40. 

Egipska loco 760 marzec 70.07 maj 732 l i 
piec 7.37 październik 7.57 listopad 7.67 grudzień 
7.73 styczeń 768, 

Waluty, dewizy i akcie 
na giełdzie warszawskiej 
Z M I E N N Y N A S T R Ó J W D Z I A L E P A P I E R Ó W 

P R O C E N T O W Y C Ł 
Orupa premjówek kształtowała stę zntżko-

wo. Pożyczka Budowlana była początkowo h. 
słaba, poczem kurs je] uległ poprawie; w re
zultacie straciła ona 35 gr. na sztuce 4 proc. 
Poż. Inwestycyjna również po słabym począt
ku zdołała uzyskać pewną zwyżka , jednakże 
kurs końcowy był niższy, o 1 zł. Dołarówka by 
la odporna, gdyż pomimo wahań podniosła się 
o 50 gr. na sztuce. W dziale Innych papie
rów procentowych bez zmiany pozostały 5 proc 
Poż. Konwersyjna 6 proc. Poż. Dolarowa oraz 
Hsfy 1 obligacje banków państwowych 7 proc 
Poż. Stabilizacyjna była tańsza o 0,28 proc 
5 proc Poż. Kolejowa zaś zyskała 0.75 proc 

M A Ł E O B R O T Y P R Y W A T N E M I P A P I E R A M I 
P R O C E N T O W E M 1 

Dział listów zastawnych stołecznych tepre 
zontowały dziś 4 I pól p r o c Listy Zast. T o w 
Kred. Ziemskiego w Warszawie oraz 8 proc U 
$ty ZasL m. W a r s z a w y ; pierwsze by ły droż
sze o 0.25 proc drugie zaś straciły 0 6 proc 
W dziale prowincjonalnym bez zrażany pozo
stały 8 proc. U s i y Zast. m. Piotrkowa. Innemi 
papierami do obrotów oficjalnych nie doszło. 

P A P I E R Y P R O C E N T O W E . 

Premjowa Pożyczka Budowlana ser. I 3735 
— 37.50—37.40 Premiowa Pożyczka Irrwestycyl 
na 93.50—94 Premj. Poż. Dolarowa, seria I I I 
43,50 Państw. Pożyczka Konwersyjna 1934 r. 
39, Konwersyjna Pożyczka Kolejowa 1926 r. 
36, Pożyczka Dolarowa 1919-1900 r. 6060—61 
Pożyczka Stabilizacyjna 1927 r. 8850—58—58.1? 
Listy Zastawne Banku Rolnego 83.28 Listy 2". 
stawne Bankn Rolnego P4.00 Listy Zast. Bankn 
Oosn, Kraj , FI em. 83.25 L t s t y Z a s t Banku Oosp 
Kral, I em, 94,00 Obligacje Komunalne Banku 
Onsp. Kra], I I em. 8325 Obligacje Komunalne 
Bartku Oosp. Kra), I em. 94.00 Ufsfy Zast, Tow, 
Kred, Ziemsk. w Warszawie 4135—41.50 Listy 
Zast. Tow. Kred. m, W n r s z a w y 63.75—452,10— 
62,50 Listy Zast, Tow. Kred. m. Piotrkowa 55 

$ 
AKCJE — NTEJEDNOL1CTE. 

Zebranle giełdy akcyjnej miało przebieg ma 
ło zmieniony: obroty byty rtlewlelkfe, nastroi 
spokojny. Z papierów bankowych obracann 
jak zwykle akcjarrf Banku Polskiego, które po 
pewnych wahaniach pozostały bez zmiany 
W dziale spożywczym doszło do tranzakcyj Ha 
berbnschem po kursie b. mocnym; w stosnnku 
do ostarnłch notowań t przed paru dni byty 
one droższe o 10 ził. na sztuce 

KURSY AKCYJ. 
Bank Polsk i 
Haberbusch 

85.00 
60,00 

G I E Ł D A Z B O Ż O W A . 
Warszawa, 18 marca. Urzędowa ceduła Olei 

dy Zbożowej i Towarowe] w Warszawie, za 
100 kg. parytet wagon Warszawa, w handlu 
hurtowym, ładunkach wagonowych. Kursy astt 
lont aa 1 >dsrawie owi giełdowych: żyto 35.00 
—3560. pszenica dworska 28.00—28,50 — zbie
rana 2/35—37.75, mąka pszenna luksusowa 
45,00—60,00, _ 0000 40.00—45/JO — żytnia pytl ł 
wa 41.06—42,00 — sitkowa i razowa 31.00-
32 00. 

[0 lis ia lid? 
Z u p a z b u ł e k . 
F a s o l k a n a k * w a < o a 
F O s e c a k j z a p i e k a n e z s e r e m . 
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Wieiski domek w centrum wielkiego miasta. Patrjotyczne Angielki. 

OT w MAGAZYNACH A 

1 W Mi« • ' ' W 158-31 

W cesarstwie Hamburga wystawiono model wiejskiego domku osadniczego, 
dziwnie kontrastuje s wielopiętrowe mi gmachami wielkiego miasta. 

k t ó r y 

Nieubłagana walka Londynu z Paryżem. 
Londyn obejmuje kierownictwo i głos ;brykacją rodzimą. A Anglja może się chwa- Iwającą księżniczkę. -
ydujący w dziedzinie mody. Tak sam llić swemi wyrobami, bo M ^ A I w * ł n . ' „ k . , ^ . .„ t i . m t« nie u** decydujący w dziedzinie mody. Tak sam | 

postanowił i na to niema rady. Chce być 
i będzie międzynarodowem centrum mody. 
Dla przeprowadzenia tego zamiaru zebra
ło się 

pięćdziesięciu szefów 
sławnych angielskich magazynów mód pod 
przewodnictwem rządowego sekretarza ko
lonialnego Sir Filipa Cunlife-Lister i utwo 
rzono „londyński związek grupy mód". A 

lić swemi wyrobami, bo przecież wełna 
angielska, angielskie koronki i płótno an
gielskie uzyskały sławę światową, pozatem 
nie brak w Angl j i i pierwszorzędnych 

rysowników modeli i wzorów. 
Dotychczas tamowała rozwój tradycja i 
przesąd. Obecnie zmieni to wszystko no
woutworzony ^ w i ą z e k grupy mód", któ
ry wziął sobie za zadanie obniżenie cen 
na toalety, aby wszystkie Angielki mogły 

— —^-»T *J TT 1 <JŁC-IV g l U f f J 1UUU • A J 1 . M J D U U C O U ^ I C U U UlfJglJ 
wice przewrót w tej dziedzinie na całej l i - : 8 ' 0 ubierać w suknie odpowiadające l inją 
NIL KR. W a . N L R I . A**t~J L . 1 J._ _ r K f l r w . i . 1 I A R A U . . M M 1 A U » J 1 £_ 

Wystawa składanych domów. 
Budowle z numerowane ma ścianami. 

W Chicago rozpoczęły się już prace kilkuset składowych części, wytwarzanych 
przygotowawcze na terenacli, przeznaczę- z ciekawie preparowanej plastycznej ma-
nych pod Międzynarodową Wystawę, któ- sy (mieszanina asfaltu, słomy i papieru). 
rej otwarcie ma nastąpić w 1933 roku. Budowa takiego domu będzie więc pole- nich łatach decydujący 
Oficjalną nazwą wystawy jest „Wiek Po- gała na z największych f irm p. 
•tępu". Organizatorzy je j zamierzają zobra- | zmontowaniu poszczególnych części, k iem, a znaną przecież jest rzeczą, że wie-
aowne rozwój kultury i cywilizacji od naj- które zresztą są numerowane, aby można le salonów mód paryskich żyło dotąd wy-
bardziej odległych wieków epok kamienia je było w razie potrzeby wymieniać. łącznie z klienteli brytyjskiej. W Paryżu 
łupanego, aż do ostatnich W Ł f c — i l l 

n j i bo wszakże dotąd każdy z magazynów 
mody pielęgnował i nkrywał zazdrośnie 
swą nową kreację na tem polu 

Odtąd będą się dzielili 
swemi pomysłami i wzajemnie się informo
wali. Wszelkie fabryki materjałów wełnia
nych i jedwabnych będą korzystały z 
tych kombinacyj. W stolicy brytyjskiej 
będą się odbywały wielkie pokazy mód, 
gdzie kupcy z całego świata njrzą najnow
sze modele. Skutki angielskiego związku 
gmpy mód odczuwa się już obecnie. Z Pa> 
ryża nadchodzą wiadomości, Łe niektóre z 
najwięcej znanych magazynów mód noszą 
się 

z zamiarem likwidacji, 
lub zgoła przeniesienia swych centrali do 
I ondynu. A nie można niedoceniać t e g o , 

że wpływ angielski jest w Paryżu w ostat
nich latach decydujący. Właściciel jednej 
z największych f irm paryskich jest Angli
kiem, a znaną przecież jest rzeczą, ł e wie-

barwą i charakterem ich indywidualności 
i porze roku. 

Przewrót w sferach towarzyskich Lon
dynu jest olbrzymi. Przed rokiem kręco
no nosem, o ile która z pań odważyła się 
odezwać, że i w Londynie są 

ładne i eleganckie suknia. 
W paryski model wierzono, jak w taliz
man przekształcający kopciuszka w o lśni o-

ubrać, a w Londynie n» 
rządnego" — powtarzano 
kich przyjęciach. Ale oł* 
minęły te czasy kiedy to * 
suknię wszywało się coprf^ 

znaczek jakiej firmy P 
Minęły odtąd, kiedy wieli"* 
dy Lnis Mountbatten « 
Cunnigham Reid odważyh *> 
toaletach angielskich na W*. 
Owe panie nietylko, że j«JJ* 
ale chwaliły się tem P^^j 
Arystokratki angielskie 
a za niemi poszedł cały 
dowolony, że w krają uh'"* 
niemniej pięknie, niż * ^ 

Skończyło się więc h#» 
wanie modelu paryskiego " 
• w każdym razie wkrac** 
model londyński. 

4<> 
p o c z t o w ą 

• ą u b e s -

^ Prezesa S.O. w Ł 

l u p a i n - ! . ' ! ' . aż do ostatnich 

zdobyczy ludzkiej techniki. 
Większość budowli, wznoszonych na żvie i działa s n t r i e l . H 

N . K r a . . . wj .U»ow)>m b u d u j . . i * j„< » • P " ™ - •>">*»« J . , r i o * , « » , „ „ , „ . „ J Y p o o l ) . 3 m i „ „ „ „ i , ^ „ . ^ ' ' 
naturalnej wielkości jaskinie • schroniska D r a c Pr.«T P<>«nocy jedynie obcęg, klucza 
praczłowieka; również przystąpiono już do ""ncmkiego i młotka, 
budów, gigantycznej budowli, która ma 

• "* - j 0—j • 
PRZ.CU K U K U I V G O U N I . M I I ao < .NICA- (wrtujo około 1.000 dolarów. A przecież I angielskiego 1 innego nie uzi 
fta jest obecnie segregowaniem chwilą rozwoju przedsiębiorstw, wznoszą. |tny angielskie, które w Pary$ 
innego materjałn zarówno zresztą < 7 c n oeryjne domy, koszt ich fabrykacji .moją kryzys, niywają wyłąci 
- —.-«-= « • • • • . - 'będzie się zmniejszał. l - i . u .-_«-!«-.. • . . 

być wierną kopją klasztoru plemienia Ma 
jów, niedawno odkrytego w dżunglach pół
wyspu Yukatan. Aby wykonać tę kopję w 
końcu uh. r. wyjechała na Yukatan cała 
armja inżynierów, architektów i fotogra
fów, która na miejscu dokonała potrzeb
nych zdjęć i pomiarów. Ekspedycja ta po
wróciła przed ki lku tygodniami do Chiea 
go i zajęt 
przywiezionego materjałn zarówno zresztą 
I zakresu sztuki i specjalnie budownictwa 
miejscowego, jak i dotyczącego yukatan-
skiei flory i fauny. 

Komisarz wystawy chicagoskiej rozpo
rządza nieomal nieograniceonemi środka* 
mi finansowemi, danemi mu do dyspozy* 
eji przez amerykańskie banki, trusty i 
prasę. W kołach handlowo — przemysło
wych liczą się z tem, że wystawa stanie się 
czynnikiem, który spowoduje 

przełamanie się kryzysu: 

Należy przypuszczać, że istotnie ten 
sposób budowania przyjmie się już w nie-
długim czasie w całym świecie, Dzięki te
mu systemowi łatwo będzie możnlf zabudo. 
wać wielkie nawet przestrzenie podmiej
skie., gdyż koszt takiego budynku jest 

bardzo niewielki; 

Ubytek klienteli angielskiej stal się rze 
czywistością i dotknął hołeśrie jedną • 
wielkich f irm paryskich, sławną tak na 
kontynencie jak 1 w Angl j i , która 

zamknąć' musiała swe przedsiębiorstwo 
Angielki nietylko, że nie są w możności ku
powania drogich modeli francuskich, ale 
k i e m j a r się solidarnością patriotyczną ku-

, , J-T - "-V |JOLI (I IL V I^ŁIIIJ KU-

obecnie czteroizhowy „seryjny" domek ko- pować ich nie chcę. Żądają tylko towaru 

nowczo, iż chce wstąpi ̂  
dzice więc wreszcie i " " 6 1 

apemlć jej iy«J5 
I oto rozpoczęło 

ne modl i twy i dobrych 
jednak w czasie owy<* ^ 
*onoicy nie przekroczył*,^ 
tornych. Stykała się rć*» 
neoni siostrami oraz 1 t ^ 
wymi i ubogimi, którzy ^ 
klasztoru z prośbą o P 0 5 " . 
. . . . 1 . !»_ . . i . i a l r l V1. 

nznają. Te fir-
ryżu przetrry-
.cznie angieł* 

skich materjałów, by stać w łączności a fa-

Tutmozis III — twórcą egipskiej potęgi. 
W grobach Jerycha znaleziono nie

dawno napisy, które podają dokładną 
datę v/yjścia żydów z Egiptu i obalają 
wszystkie dotychczasowe poglądy w tej 
sprawie. Według tego nowego oświetlę 

| nia — owym Faraonem, uciskającym lud 
że wobec tylu na wystawie demonstrowa- j i z r a e l i c k i n : e b y ł _ j a fc dotychczas przy 

fi i nych przykładów zwycięstwa ludzkiego 
ducha nad materją zbudzi się w człowi«. 
kn wiara we własne siły oraz chęci do wal* 
k i o jutro-

Wśród architektów amerykańskich pa
nuje przekonanie, że wystawa stanie się 
przełomowym momentem w dziejach bu
downictwa mieszkaniowego; otworzy epo
kę . .DOMÓW składanych 1', które będą pro* 
dokowane w fabrykach serjami jak samo
chody. 

Każdy taki dom składać się będzie z 

i puszczano — Ramzes I I , lecz Tutmozis 
FIL, ponieważ wyjście Z Egiptu odbyło 
się 

o 200 lat wcześniej, 
niż dotąd mniemano... 

Tutnurzis I I I to twórca potęgi egip
skiej . J e ? o siostrą przyrodnią i m a ł ż - t e 
ką była sławna Haezepaut, córka Tut-
mozisa I . Gdy Mojżesz urodził się, 
była — jak można przypuścić — Haeze
paut jeszcze królewną, gdyż wówczas pa 
nował jeszcze ojciec jej Tutmozis L Z te 

Wnuk bandyty powieściopisarzem* 
Osiem niewydanych prac w kufrze . 

Napisy w grobach Jerycha. 
go wszystkiego wynika, że datę urodzin 
Mojżesza należy przełożyć na rok 1520 
przed Chrystusem. 

Te twierdzenia naukowe, poczynione 
obecnie poraź pierwszy wskutek odcyfro-
wania napisów, znalezionych w Jerycho, 
nabierają jeszcze większego znaczenia 
wskutek odkryć, dokonanych w swoim 
czasie na Synaju. 

Mianowicie w roku 1901 znalazł ucze
py angielski Petrie Flinders na Synaju 

pewną ilość tablic kamiennych, 
póki y tych nieznanem, tajemniczeru pis
mem, z którerni nie wiedział co począć. 
Gdfutografował napisy, a tablice -snowa 
zakopał. W r. 1916 udało się sławnemu 
orjeo laliście prof. Garginerowi odcyfro-
wać te tajemnicze znaki na tablicach sy 
najr-kich jako pierwsze spółgłoskowe pis 
n o świata, a profefor dr. Grimme odcy-
frował ,e napisy, dochodząc 

do rewelacyjnych wniosków. 
Tablice orzekały mianowicie, że pe-

W Hotelu Ludowym w Budapeszcie, 
gdzie można przenocować za k i lka gro 
szy. zmarł przed ki lku dniami 37-letni 
Franciszek Pirnter. Gdy przegladn.cto 
j»go skromne mienie, przekonano się 
£o bvł on 

fkeratem. 
niestety, zupełnie nieznanym.. Osiem du 
żvch skończonych powieści leżało w 
ubogim kuferku, a iuż pierwsze ich prze 
wertowanie mogło przekonać, że Pin-
ter wcale nie był grafomanem lecz czło 
wiekiem wybi tn ie utalentowanym, choć 
— pechowym.. . . 

A może ponadto zbvt skromnym 
naiwnym... 0 powodzeniu bowiem w 
literaturze decyduje często umiejętność 
rozpychania sie łokciami, której Plater 
widocznie zupełnie nie posiadał, ani nie 
kołatał on do rozmaitych w y d a w c ó w 
węgierskich — napróżno obchodził re-
Jakcje — odnrawiano go 

wszędzie 7 kwitk iem... 
Toteż Pinter zmarł w skrajnej nę

dzy — poorostu z powodu głodu..-
Po śmierci Pintera_ okazało się po-

n?dro. że by ł on wnukiem sławnego nic 
gdyś herszta szajki rozbójników Rozsv 
Sandora. Pin+er troskl iwie uk rywa ł TO 
pokrewieństwo, obawiając się, iż może 
ono mu zaszkodzi. To właśnie świadozj 
o jego niezwykłe} naiwności — o tern 

że biedny luterart nie orjemtował sie zu-
pcłnfe w psychice zarówno w y d a w c ó w 
jak czytającej publ iczności 

Gdyby Pinter oznajmił kjtóremukol 
wiek w y d a w c y 

sensacyjna tajemnicę, 
swego pochodzenia — taki pan przy j? ' 
by go z o twar temi ramionami, a nawet 
—; możeby mu zapłacił... A również pu 
bliczność natychmiast chwyc i łaby d ° 
ręki książkę, napisaną przez wnuka 
sławnego rozbójnika.-. 

Należy dodać, że ów Rozsa Sandor 
by ł niegdyś na Węgrzech p o s t a c i ą ogól 
nie znaną, o k tóre j k r ą ż y ł y najbardzfcb 
fantastyczne legendy. Po dziś dzień 
wiedzą na W ę g r z e c h , kto bv ł ten cz łd 
wiek. odrznaczajacy się nadludzka odwn 
gą — znany z rozmai tych n iezwyk łych 
przygód. 

Sandor — coprawda — pięknie się 
Zrehabirtował... 

Oto bowiem brał udział w walkach 
powstańczych w r. 1848 przeciwko 
Austr i i , choć po upadku powstemia po
wróc i ł do swego „zawodu" . W r. 1872 
został on skazany na długoletnie wię
zienie i zmarł w wiezieniu w . listopa
dzie 1878 r. 

Wraz z Frahciszkiem Pinterem 
zszedł do grobu ostatni potomek sławne 
go bandyty. 

82 lata za murami klaszt< 
Ciche życie córki lekarza . jip 

W klasztorze franciszkańskim w Taum | kie prośby 1 perswasj* "f^/ĘĘ 
ton zmarła w tych dniach siostra Marja 
Marta But t i , która przez 82 lata, od chwi 
l i , gdy jako 17-letnia dziewczyna wstąpi
ła do klasztoru jako nowicj uszka, nie o-
puściła nigdy murów tego przybytku. W 
chwil i śimierci l iczyła ona zatem 99 lat 
i była najstarszą zakonnicą w Ainglji. 

Była ona 
córką zamożnego lekarza, 

odznaczała się wielką urodą i otrzymała 
bardzo staranne wykształcenie. Mimo to 
jednak już Jako młodziutka dziewczyna 
postanowiła całkowicie poświęcić się nie
sieniu ulg i swym nieszczęśliwym bliź
n im. Wydawało się je j , że nie ma prawa 
prowadzić wesołego i szczęśliwego ży
cia, skoro wokół roztacza się takie morze 
cierpienia i nieszczęścia. Rodzice jej sta 
nowczo zrazu nie chcieli się zgodzić, aby 
ich ukochana córka wyrzekła się tak 
wcześnje świata, 17-letnia dziewczyna o. 
kazała jednak niezłomną wolę i na wsze] 

juhil 
Józef 

ictwie , e U " 3 0 - l « * t n i e j 

Z , , , C t W i e
 Polski i e m . 

ty lko uczynna wyjątek 1 ^ 1 

ni. 

władz przełożonych 
wywiadu... Miała w ' 
niec, k tóry siostry 
uczczenia święconej 

75-tej rocznicy 
do klas**"-, 

Przez całe t yc i * ^fl w 
skonałem zdrowiem, » JgpjjfJ 
sławę niemal do chwili ^ 
ły świeżość i całkowitą e ł 
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mieszkało w całej Europie. 
Na podstawie ostatnich odkryć ar

cheologicznych wygłosił znakomity u-
czony angielski Sir A r thu r Kei th w uni
wersytecie glasgowskim ciekawą prelek
cję, w której dał przegląd najnowszych 
poglądów oraz hipotez, dotyczących kwa 

bardzo ciekawej, którą możnaby ująć 
w pytaniu: gdzie stalą kolebka cywiliza
cji? 

Według opinji Keitha Europa uległa 
dość późno kolonizacji 

pionierów kaukaskich... 
Zjawi l i się oni w Europie, gromadami po 
szczególnemi, pod koniec epoki lodowej, 
której termin można określić miniejwic-
cej, mówiąc o tom, ze była ona tam u 20 
tysięcy la t . . Przybyli oni z A f ryk i lub 
Azj i . . . Ci najwcześniejsi przybysze z 

Kaukazu tak aą P * ^ i ^ ^ R Z , . - w o ł a ł a ni 
że możemy przyjąć, « * T PI u l c i a władiz proku 
jednego pnia P l ^ l * 0 ^ ' ^ ^ ^ ! . , , 
aziba znajdowała Ul } 
w Afryce... 

wien mąż, nazywany Haczepaut-Mojżesz 
Iziękuje ,,F ,araonce'' Haezepaut za to, że 
go wydobyła z wody. 

Obecni* napisy, znalezione w Jery
cho, uzupełniają poprzednie odkrycia, 
tworząc obra i , przedstawiający dla hiaro 
ryków i badaczy kul tury ludzkiej njeoce 
aioną wartość. 

aię przed nimi ogromn* J ^ j i ">iemn C v " 
Wszak w 8000-yin roku F ^ ̂  • 
sem ludność całej Eur<* 7 fjtał d o

z «c<lztwem. dopr 
ledwie JFR, J J V i e ' ^cs łuc l^nfa sekr 

Dziś na t ym samym 
rtt; jonów ludzi... ^ ^ P D L ^ 

sem ku 
aresztu z 

z e sfer ur; 
spowodowała 

Szcz( 
.. po 

a t ° r a . t rzymani 

Przedwiośnie. 

cal Nic dziwnego, 
obecnie pec" ciężarem ^^IFN 
kowanych zagadnień Z 0 * ^ J , 

Czy ci pierwotni ^ d » T - < , , : 

rolnictwo? Nauka odp° ^ r * i S I 
dząco... Zdaniem jej ą ' 
ło już w tych czasach p 
dowało się na dość w7» 1 

od owych czasów z a " 1 1 ^ 
dzisiejszy jakiż łuk

 jrCZ^r 

Jakież bogate rezultaty ~1 
r y l A Jednak — ileż. PJ ^ 
stało po dziś dzień TO^U 

nej ewo|ucJi.« 
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Pierwsze promienie słońca wywabia j , na wilgotny i zimny jeazcze chodnik m ł o . 
dzież oddająca się z całym zapałem rozmaitym grom. 

Odbito na własnej maszynie rotacyjne, 
w. Lodzi przy ul icy Karola Nr . 2. 
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